
 

 

- Połknął, je podczas kłótni

„NOWY ŚWIAT"

The only Polish A. B. C.

Newspaper _.
in the Eastern States

 

No. 253. Rok. XXVI. DAILY AND SUNDAY

POLIS  

NEW YORK, ŚRODA, 12 WRZEŚNIA (WF ESDAY, SEPTEMBER 12) 1923 "

"e—@

WORLD
tored. as se

   

cond Class Matter,at New York Post Office, New York, N.March Sit

6 stroxic 6

ingr

 

Kto raz przeczytał
„NOWY ŚWIAT"

Ten zawsze go czyta ,

CENA 3 CENTY
 

 

Odczyt Marszałka Józefa Piłsu

0

Polityka Paderewskiego w kwestji wileńskiej.-

Nieudałe spotkanie z: Denikinem. - „Świat

był przeciwko nam"

WILNO, 25 sierpnia, (Pocztą).-Staraniem wybitniejszych człon-
ków społeczeństwa wileńskiego, Marszałek Piłsudski wygłosił dwa
odczyty o politycznej stronie sprawy wileńskiej. Jeden z tychnod-
czytów odbył się dziś w sali Teatru Wielkiego, udekorowanej kwiata-
mi. Sala była przepełniona, Publiczno§é wehodzgcemu Marszal
"kowi urządziła długotrwałą owację, Zarzucono go kwiatami, Kie-
dy zaległa cisza, Marszałek zabrał głos, Rozpoczął od oświadczenia,
ża przemawia w sprawie wileńskiej, ale również i w sprawie osobistej.

POLITYCZNA STRONA SPRAWY WILENSKIEJ

„Do niedawna stałem w centrum pracy państwowej. Byłem Na-
czelnikiem Państwa i Naczelnym Wodzem w czasie wojen. Ale na
jednem i drugiem stanowisku charakter reprezentacyjnej pracy za-
wsze stał mi na drodze do mówienia o niej. ' Czynność moja byla u-
bierana przez innych w słowa, lecz z chwilą, kiedy rzuciłem praćę
reprezentacyjną postanowiłem przejść do słów poza wszystkiem w
moim interesie osobistym. Mam dzieci, Dzieci kocham, Wiem,
że od nich tego sądu historji eczekiwać muszę. Nie chcę, aby w są-
dzie historji moje dzieci ojca swego nie poznały, a w sądach dotych-
czasowych jest częstokroć więcej oszczerstw, niż prób stworzenia
prawdy. Panowie, mówię w Wilnie, o sprawie wileńskiej. Spra-
wa ta była państwową, jedną z najważniejszych. W pracy nad tą
sprawą miały do czynienia wszystkie rządy, jakie były. Mieliśmy
nawet rząd, który się o tę sprawę przewrócił. Rzecz prosta, że mu-
siałem w tej pracy brać udział i jako Naczelnik Państwa i jako czło-
wiek prywatny, Sprawa wileńska w znaczeniu politycznem otwartą
została przezemnie w kwietniu 1919 r, gdym posiadał Wilno, jako
Naczelny Wódz, Wilno zostało zdobyte orężem. Otworzyłem w
tej sprawie również i pracę polityczną, kierując się w niej zawsze
zasadami lojalnemi.

SPRAWA WILENSKA A PADEREWSKI

Przed wymarszem na Wilto zwociłem się do p. Paderewskiego
i przeprowadziłem z nim kilka kor cji, uprzedzając o marszu
"ma Wili6,'gdzie się wówczas rozstrzyguły Tosy"Wietylko Polski. Pan
Paderewski jechał na Kongres Wersalski. Z panem Paderewskim
byliśmy zgodni pod (jednym względem, pod względem przeszkód, ja-
kie na drodze spotkamy. Przeszkody te tkwią w poglądach świata,
który jest przeciw nam. Pojęcia świata bowiem układane były na

d i j łości, i, która była i
nam i która mówiła językiem oficjalnym, że przekroczenie Bugu, to
aneksja, Z powodu tej właśnie przeszłości utrudniającym momen-
tem były zobowiązania wobec Rosji, które miały wielkie mocarstwa
z tytułu przymierza i dzięki wspólnym z Rosją trudom poniesionym
w wielkiej wojnie. Pod tym względem byliśmy z p. Paderewskim
zgodni. Natomiast co do środków przezwyciężenia lub obejścia tru-
dności byliśmy rozbieżni. Ja kładłem nacisk na siłę stworzenia fak-
tów dokonanych. Zwracało wówczas uwagę, że w niektórych czę-
ściach dawnej Rosji istnieją fakta dokonane uskutecznione rozbież-
nością tam przedstawicieli wielkich mocarstw. Tak było wówczas
w Kijowie,

Paderewski sądził inaczej. Zdawało mu się, że jeżeli pozyska
poparcie Ameryld, ktora przez Wilsona miała istotnie wpływ namyśl
europejską, to rzeczy mogłyby wziąć taki obrót, że udałoby się uzy-
skać zgodę na stworzenie stanów zjednoczonych Wschodniej Euro-
py. Paderewskijuż nawet dzielił ziemie poza Bugiem na stany, Ja

 

twierdzitem, że iść tą drogą wydaje mi się niemożliwe. Zasada fe-
deracji nie da się zastosować na, tych ziemiach. Przychodzimy
wszak z bronią, co jest sprzęczne z zasadami federacji. ZresztĄ nie
widziałem tutaj tych, którzyby do tej federacji chcieli przystąpić.
Przysłowie mówi: „że w tem jest ambaras, żeby dwoje chciało naraz",

 

 

 

Kości tego mastodonta, które były w ziemi około miligne lat, zna-
leziono w stanie Arizona i zabrano do Narodowego Muzeum

iw Washingtonie
 

WŁOCHY ZWLEKA-

JA Z WYCOFANEM

WOJSKZKORFU

ANGLJA ZANIEPOKOJONA
ODMOWA PREMJERA

MUSSOLINIEGO

Stara się powołać Włochy
przed trybunał Ligi

LONDYN, 11 września, - Pre-
mjer Mussolini odmawia obecnie
wycofania wojsk włoskich z wy-
spy Korfu na co się rząd włoski
zgodził przyjmując warunki Ra-
dyAmbsadorów, które
ją, że ewakuacja wyspy Korfu
ma nastąpić natychmiast po przy
jęciu warunków Rady Ambasado
rów przez Grecję i Włochy,

Grecja złożyła gwarancję, że po
stawi 50,000,000 Krów kaucji do-
póki faktyczni mordercy włos-
kich członków komisji między-
aljanckich nie zostaną odszuka
ni, Włochy swego warunku, że
opuszczą zajęte wyspy greckie -
nie wypełniają, dowodząc, że u-
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KOMUNIŚCI W NIEMCZECH

NAWOŁUJĄ DO OBALE-

NIA STRESEMANA

Organ komunistyczny „Rothe

Fahne" zawi Y

BERLIN, 11 września. - Cen
tralny komitet wykonawczy nie-
mieckiej partji komunistycznej
wydał do swoich zwolenników o-
dezwę z wezwaniem do obalenia
obecnego rządu kanclerza Strese-
manna i wezwania pomocy bol-
szewiekiej Rosji do zaprowadze-
nia w Niemczech republiki bol.
szewiekiej, ściśle sprzymierzonej
z bolszewicką republiką Rosji.
Wykonawczy komitet niemiec-

kiej partji komunistycznej wzy-
wa swoich zwolenników przy po
mocy wydawanych codziennie o-
dezw z powodu zawieszenia już
od 4 dni komunistycznego orga-
nu ,,Rothe Fahne",
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rządu i o- sie w pig-

PrObny IOt nalmększego w swie- Świadcza, że pociągnie rząd wło- tek w New Yorku

cie balonu ponad New Yorkiem
 

Olbrzym zbudowany w St. Zj. odbył pomyślne dwie proby-

Po złożeniu egzaminu wytrwałości balon będzie oddany armji
  

NEW YORK, 11 września, - Naj-
większy na świecie balon sterowy
ZR-1 zbudowany wStanach Zjedno-
czonych odbył dzisiaj trzeci z rzędu
lot próbny ponad miastem New York,
a następnie w dłuższym locie ponad
Jądem, Lotnik kierownik balonu kap.
Fr. R. McCrary po ukończeniu lotu
próbnego, który, trwał 7 godzin wyra:
ził przekonanie, że balon ZR-1 jest
jednym z najdoskonalej zbudowanych
balonów sterowych i mającym wszyst
kie zalety zupełnie bezpiecznego okrę-
tu powietrznego.
Po dokonaniu trzeciego próbnego

lotu balon-olbrzym został oddany wła
dzom wojskowym do użytku w armji.
Następnym lotem, jaki nowy balon

odbędzie będzie podróż z New Yorku:
do San Francisco na wyścigi balonów.,

skutkiem uduszenia się szczększtucz
nych zębów, która mu wpadła do gar-
dia podczas kłótni. Towarzysz pracy;
z którym zmarły odbył przedśmiertną
kłótnię został aresztowany pod za-
rzutem zabójstwą,
Po sprawdzeniu jednak właściwego

powodu śmierci oskarżony został pudę-
czony na wolność.

 

  ‘Poxhnki o zamordo-
waniu Leona Trockiego

Wiadomość dotychczas niepotwier-
dzona

 

LONDYN, 11 września. - Ber-
\| liński korespondent londyński a- 

UDŁAWIŁ SIĘ FAŁ- e io
SZYWEMI ZĘBAMI %"ĄKTĘĘLĘŻFĘJĘĘ Tam

BERLIN, 11 września, -- Tue
tejsza ambasada bolszewicka za-
przeczyła wiadomości rozszerzanej
w kołach przeci b, ja-
koby rząd_ bolszewicki został oba-
lony, a zamordowany

| PITTSFIELD, -11 września. -
(Wiliam B. Hi robotnik fabryczny,|
który zmarł nagle w sobotę wieczorem |
po którni z   pracy, zmarł :

 

ski za złamanie danych przyrze-
cath przed forum zgromadzenia
Ligt Narodów, które zostało two-
łane na nadzwyczajną sesję, Spór
włosko grecki uważany za załat-
wiony ›przez stanowisko Musso-
iniego z powrotem został zaognio-
ny, co w wielkim stopniu niepo-
koirząd angielski, ponieważ za-
chodzi obawa, że wojska włoskie
nie zostaną wycofane z wyspy
Korfu.

Robotnicy warsztatów kole-
jowych dostają podwyżkę
INDIANOPOLIS, 11 września. --

Pracownicy w warsztatach kolei Ole:veland Cincinati-Chicago-St. Louis w
Hesbie 4,000 otrzymali podwyżkę 3ena godzinę.
Podwyżka obowiązuje

1-g0 sierpnia. br.

KATASTROFA KOLE.
JOWA W SYBERJI_

82 osoby zabite 152 ciężko
ranne

RYGA; 11 września. - Wiadomość
otrzymana tutaj z Moskwy donosi, że
pociąg i ady Mskwa wykoleił się w sobotę w pobliżu
Omska, powodując śmierć 82 osób, a
ciężkie obrażenia 152 pasażerów.

 

wstecz od

  „| ki odzyska z powrótem całą

 

NEW YORK, 11 września. - W
olbrzymim pawilonie Polo Grounds
odbędzie w piątek walka o szam-
pionat pigéciarski ciężkiej wagi po-
między obeenym szampionem Jack
Dempsey'em z Wyoming a kandyda-
tem do pasa. stampiofsiiego- Loui
Angelo Firpo, subjektem aptekarskim
z Argentyny, który dotychczas poko-
nał wszystkich łprzeciwników stoją-
cych na drodze do tytułu szampiona.

   

 

Niemcom pozostała
tylko jedna droga po- -
godzenia się z Francją

BERLIN, 11. września. Z Nieme
cy muszą w najbliższym czasie po-
godzić się z "rancją inaczej cała
Środkowa Europa będzie narażona
na niebezpieczeństwo ogólnego ban
kructwa, oświadczył dzisiaj nie-
miecki minister spraw wewnętrze
nych Wilhelm Soliman w wywia-
dzie z delegacją kobiet międzyna»
rodowej Ligi Pokoju i Wolności.

„Jesteśmy - powiedział minister
Sollman - gotowi do zawarcia z
aljantami, a specjalnie z Francją
wszelkiego rodzaju umowy pod wa«
runkiem, że całość ziem niemieckich
zostanie zachowana i rząd niemiec-

 

  dzę nad prowincjami nadreńskieri
i zagłębiem Rubr. Rząd i naród
niemiecki zgodzi się na największe
ofiary iże całość ziem niemieckich zostanie

   zagwirrantówana".

-- NECE

LIGA NARODÓW

NARZĘDZIEM ANGLII

WIĘKSZOŚC PRASY WŁO-
SKIEJ JEST TEGO ZDANIA

Włochy nie mogą być nadal
członkiem Ligi Narodów

 

RZYM, 11 września. - Prasa
włoska zastanawia się, czy leży
winteresie narodu włoskiego, by
Włochy nadal należały do Ligi
Narodów, która istnieje w prze-
ważnej części do tego, by bronić
hegemonji Anglji.
Jaka może być korzyść z na-

leżenia Włoch do Ligi Narodów,
kiedy wszyscy członkowie Ligi
Narodówsą posłusznymi sługami
Anglji. ~
Stany _Zjednoczone _słusznie

wstrzymały się z przystąpieniem
do Ligi Narodów, uważając ją za
narzędzie Anglii.
Wyspa Cypr nie może być

oddana Grecji
LONDYN, 10 września. ~~ Spy-

ro Arzyso, Melegt sejmu cypryj-
skiego, który przybył do Londy-
nu, starać się o przyłączenie wy-
spy Cypru do Grecji, otrzymał od
powiedź od rządu angielskiego,
że wyspa Cypr nie może być przy
łączoną do Grecji.

 

 

POŻYCZK 

 

Minister: Kucharski wyjeźdza do Londym"

WARSZAWA, 11 wrześni
Kucharski wtowar,

- Minister finansów
jego, komisarza Polski  

  

w Gdańsku-wyjechał do Genewy w związku ze sprawą
nowej waluty dla miasta Gdańska, która ma być rozważa
na wLidze Narodów.

Minister

 

vor
ucharski przed powrotem do Warsz-ŚW

uda się do Londynu dla dal zego prowadzenia rokowań
w sprawie angielskiej pożyczki finansowej dla Polski,

NARÓD JAPORSKI WYRAŻĄ WDZIĘCZNOŚC

NARODOWI ST. ZJ. ZA NIESIONA POMOC

Okazane współczucie i pomoc przyczynisię do zacieśnienia
węzłów wzajemnej przyjaźni,

 

WASHINGTON, 11 września. -
Premfer Japonii Yamamoto nadesłał
do departamentu stanu długi kablo-
gram z gorącemi wyrazami podzię-
kowania wy 16 co
nit ju dia narodu japońskiego do-
tkniętego straszliwą katastrofą. Pre-
mjer Yamamoto wskuzawszy na szla-
chetne słowa odezwy prezydenta Coo-
lidge'a do nazodu amerykańskiego z
wezwaniem by spieszył z pomocą na.
rodowi japońskiemu wyraził przekona-

nie, że szlachetne słowa prezydenta
Stanów Zjednoczonych uczyniły na-
ród amerykański drogim narodowi ja-
pońskiemu, za braterskie wspéteru-
cie w chwilach narodowej. kię:t=-Wo
bec tych faktów pragnę w imienia
rządu i narodu japońskiego wyrazić
rządowi Stanów Zjednoczonych wjak
najserdeczniejsze podziękowanie -za
braterską pomoc! w narodowem nie-
szczęściu.
 

Nieznane szczegóły ucieczki Piłsud:

skiego z więzienia w Magdeburgu

 

OGŁOSIŁ PIERWSZY BYŁY POSEŁ NIEMIECKI W POLSCE
- PRZYJAZD PIŁSUDSKIEGO ZAPOBIEGŁ WYBUCHO-
WI REWOLUCJI BOLSZEWICKIEJ W WARSZAWIE

NEW YORK, 11 września. -
Niedzielny „New York Times" z
dnia 9-go września ogłasza wy-
wiad z D, Kesslerem, pierwszym
posłem niemieckim w Warsza-
wie po zakończeniu wojny
wszechówiatowej.. Hrabia Kes-
sier bawił krótkiczas w Stanach
Zjednoczonych dając wykłady
polityczne w kolegjum
nem w Williamstown, Mass.
Hrabia Kessler w zakończeniu

swego wywiadu o położeniu Nie.|
miec opowiedział kilka szczegó-
łów nie ogłaszanych publicznie o
uwolnieniu .m
skiego z więzienia w Magdebur-
gu. Hrabia Kessler między in-
nemi opowiada w jaki sposób w
chwili upadku monarchji nie-
mieckiej pomógł P i

zienia w Niemczech pano-
wało zupełne zamieszanie Pił
sudskiemu zależało na jaknaj-
szybszym powrocie do Warsza-
wy. -Nie było jednak żadnego
sposobu wydostania się z Ma-
gdeburga. W końcu hr. Kes-
slerowi udało się wyszukać au-
tomobil, ale bez gum. Znalezio-
no w końcu opony automobilo-
we i podarte gumy, które wy.
pełniono miękkim piaskiem i
Piłsudski został odwieziony do
Berlina a stamtąd udał się po-
ciągiem do Warszawy. W kil.
ka dni później Kessler został
wyznaczony przez rewolucyjny
rząd niemiecki posłem Niemiec
do Polski, w której Piłsudski ob-
jął władzę i rozbroił armję nie-  

miecką, znajdującą się w Pol.
sce o, że sam nie posiadał
nawet szabli, której mu poły»
czył sam Kessler. Byl to pierw-
szy mój dar dla uzbrojenia no-
wej republiki Polski - powiada

 

skiegowWilnie-

POLSKA STARA SIĘ 0 ZACIĄG- --

| W ANGLII

~ADAWPROWADZENAWALU
TY POL::...

SKIEJ W WOLNEN NIEŚCIE GDARSKU - |

hr. Kessler. Podczas swego po- |
bytu w Warszawie Kessler za-
mieszkiwał w Hotelu Bristol.
Wskutek wrogich demonstracji
przed hotelem została postawio-
na straż wojskowa ale została
ona na drugi dzień ubezwładnio-
na i Kesslerowi groziła śmierć,
której uniknął dzięki przypad-
kowi jeżdżąc przez całe dwa dni
w windzie hotelowej.

Paderewski, który w tym
czasie objął urząd premiera o-

. głosił, że nie pozwoli na mordo-
wanie przedstawicień dyploma-. /
tycznych w swoim hotelu, wrę"
czył Kesslerowi paszport i ode-
słał go bezpiecznie do Niemiec. (
 

do ucieczki z więzienia w
pierwszych dniach listopada
1918 roku i do powrotu do War.
szawy akurat na czas dia ocale-
nia Polski przed wybuchem re-
wolucji bolszewickiej.
.. „Rząd byłego cesarza Withel-
ma uwięził Piłsudskiego i zam»
kngt go w twierdzy Magdebur-
gu w pobliżu Lipska.  Hrabia
Kessler uzyskał od glownodo-
wodzącego wojskami niemiecki.
mi na ziemiach Polski generała
Hoffmana pozwolenie na wypu-
szczenie Piłsudskiego i przybył
do Magdeburga w dzień wybu-
Chu! rewolucji wi Niemczech ja-
ko dowódzca rewolucyjnego od-
działu wojsk mimo, że był puł.
kownikiem wojsk niemieckich.
Jako dowódzca oddziału rewolu-
cyjnego nakazał otwarcie wię.
zienia i wypuszczenie Piłsud-
skiego i jego towarzysza broni
Sosikowskiegó, W chwili opu-
szczenia przez Pi wię-  

J. Piłsudski w Wilnie
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*. Środa: Zeeland do Antwerpji

., ,_ Homeric do Southampton
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Kronika miejscowa

 

 

Dzisiaj - Gwidona

Dzisiaj - Pogoda.
--- j, |

RUCH OKRĘTÓW

Przybędą do New Yorku:

Niedziela: Hansa z Hamburga
Minnekahda z Londynu
Muenchen z Bremy
Baltic z Liverpool
Carmania z Liverpool

Środa: Homeric z Southampton
America z Neapolu

Crwartek: Tanano z Londynu
Piątek: Lapland z Antwerpii

President Harding z Bremy
Reliance z Hamburga
Mauretania z Southampton

Odpłyną z New Yorku:

aris do Havru
President 'Adams do Plymouth
Metapan do Kingston

Cewartek: Rochambeau do Havru
Thuringia do Hamburga
Hellig Olav do Christianji
Finland do Hamburga

Pigtek: Muenchen do Bremy
Munargo do Nassau

Sobota: Niew Amsterdam do Rot-
. terdamu

  

_ Baltic do. Liverpool
Eastern Star do Helsingfore
Natiar do Gothenburga
Bergenfjord do Bergen

'Szhola jezyka angielskiego

»Polski Klub Dem., 511 East

6 w porozumieniu z Board
of Education otworzył już szko-

le języką angielskiego i wykła-

dy .przygotowawcze dla tych,
którzy pragną,_gqątać obywatela

mi Stanów Zjedn. Szkoła mieści

się w budynku szkoły publicznej
No. 71 E.-7 ulica, w pobliżu Av.

B, Sala nr. 209.
Zapisywać się na wykłady mo

ga<zarówno mężczyźni, jak i ko-
biety. Nauka bezpłatne.

Szkoła Klubu Dem. prowadzo-
na jest pod kierunkiem
ców wzorowo. Wykłady odbywa
£48319 więczorami od. 7:30 do

iPolki 1 polacy, którzy chcą
nańczyć się dobrze języka kra-

winni korzystać ze sposobno-
' LW inkoły się zapisać.

Komitet Nauczycielski:

E. C. Rybicki, prezes.
A. Wallas, sekretarz.

SPRAWOZDANIE

Głównego Komitetu: Kościu-

szkowskiego >

Niniejszem podaje się do pu-
wiadomości, iż czysty

zysk, otrzymany z wycieczki do
\ West Point w dniu 19. sierpnia,
#. b. według sprawozdania, przed
MOW kasjera::p, Wol

wynosi 54411; .

Pieniądze te w całości
Instytutu.

 

snia? celem. przesłania, do Pol-
si. F th «

¢ ZARZAD.

m

' POLSKA

1 PANSTWA SĄSIEDNIE

DOLARY DO POLSKI

1) Wypłacane w dolarach,lub
2) Wypłacane .w markach pol.

skich po kursie dnia.

Przekazy listowe lub kablowe.
Bilety kolejowe i Szyfkarty do
starej Ojczyzny i z powrotem.
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Lzme Covenb waco
Nijwapaniazy Mim tego wieku

STRASZNY WYPADEK

Chłopiec polski zabity

Dziś w domu pnr. 367 Cherry

ulicy panują cisza i przygnębie-

nie. Nie słychać wesołego śmie-

chu i szczebiotu dzieci, które prze

jęte wypadkiem, jaki miał miej-

sce w dniu wczorajszym, opła-

kują śmierć swego rówieśnika i

uczestnika zabaw 9-letniego Karo

la Dalaszyńskiego. Nietylko dzie-

ci odczuły ten wypadek. Niema

jednego człowieka» w wspomnia-

nym domu, któryby nie żałował

lubianego ogólnie Karolka. O-

fiara wypadku, którego treść po-

niżej, zostanie odprowadzoną na

wieczny spoczynek jutro po po-

Tudniu.

Karolek, oraz dwaj jego kole»

dzy Lunibol i Sawieki bawili sig

na windzie w domu pn. 363, któ-

ra stała na parterze. W tem, któ-

ryś ż chłopców poruszył wyłącz

nik ( winda ruszyła. D yńsi

51011.ch najbliżej drzwi wskutek
raptównego wstrząśnienia windy
upadł i (ciało jego wpadło mię-
dzy Kcianę a windę i gdy ta do-
sięgła drugiego piętra runął w
dół, Krzyk przerażonych chłop-
ców usłyszał operator windowy,
który „ujrzawszy. będącą w ruchu
windę, rzucił się ku hamulcom
bezpieczeństwa i dzięki im udało
mu się maszynę zatrzymać, Po
chwili wyniesiono -zemdlonego
chłopca z otworu windowego do
karętki pogotowia, której lekarz
natychmiast przewiózł go do szpi
tala, Tam skonstatowano, że nie
szczęśliwy ma pęknięty kręgo-
słup i zastrzyknięło mu morfinę
na złagodzenie cierpień.

 

,, Ratunek okazał się niemożliwy.
W (Kilka godzin, chłopiec życie
zakończył wśród strasznych mę-
czarni.

I tak przypłacił życiem swą nie
roztropność jeden z wielu chłop-
ców, których rodzice nie obda-
rzają troskliwą opieką, a potem
pokutują i to dość ciężko za wie
nę popełnioną.

ZALOTY W SAMOCHODZIE

Wijodq agunia ›do: :areszta

 
 

 

 
Gdy cisza zaległa miasto i ruch

kołowy ustał, rozległy się nagle
przerażające krzyki kobiece wzy-
wające pomocy, ~dochodzgce od
strony ilic Rhinelander i Tho-

Bronx,
Policjant, usłyszawszy wołania

o pomoc, pospieszył w stronę gło
sów i przybywszy na miejsce, uj<
reat w świetle latarni mężczyznę
wskakującego do samochodu, o-
bok którego leżała kobieta, ma-
jąca na twarzy szereg ran pocho
dzących od paznokci napastnika,
Ponieważ samochód ruszył z miej
sca, posterunkowy wyciągnąwszy

":s! WF@wólwer datószereg
dzięki temu, u-

dało mu sig zatrzymać oddalają-
cy się samochód,."
Mężczyznę i kobietę zabrano na

stację policyjną, gdzie skonstato-
wano co następuje::
Frank Marino, lat 20, zam, pn.

2359 Lorillard Place, zapoznał się
z Marją Benedict, 19, 550 East
189 ul. na weselu jej przyjaciół-
ki, a dowiedziawszy się iż młoda
kobieta mieszka w Bronx zapro-
ponował jej ' odwiezienie swoim
samochodem do. domu.
Nie przeczuwając nie. złego -

Benedict propozycję przyjęła. -
Gdy samochód znalazł się w po-
bliżu toru wyścigowego Morris
Parku, Marino ›motor zatrzymał
i począł jej robić niemoralne pro-
pozycje. Oburzona kobieta stara-
ła się wyjść z, samochodu, lecz
napastnik chwycił ją w pot i po-
czął całować. Wywiązała się wal-
ka, podczas której Marino, widząc
że jej nie sprosta, ' wyrzucił na
bruk i usiłował utknąć, Na szczę
ście policjant usłyszał krzyki ko-
biety i plaszek znalazł się pod
kluczem,
Sprawa jegoodbędzię sięw po-

niedziałok w sądzie Morrisana.
 
=-

NEWARK!

TEATR

NEWARK! NEWARK!

POLSKI

' pod dyr. T. Wandycz i Wł. Ochrymowicza
 

© STRAW

 

IAMCIVSKY::

 

) bez zmian i skróceń

W KRUEGERS AUDITORIUM
przy Belmont Ave.

W NIEDZIELĘ, DNIA 16-G0 WRZEŚNIA
o godzinie 8ej wieczór

:. Bilety.po zniżonychgenack "~"
  

 

 

gaję o pomoc.

 

cy TRUPÓW.

jako dar

 

Setki tysięcy MATEK japońskich bła-

..:.Ski tysięcy:ROBOTNIKÓW japoń-

ichumiers xFlodu. '

' MILJONY.bezdomnych - setki tysię-

POMÓŻ!

Ofiary nadesłane do „Nowego Świa-

ta" w PRZECIĄGU 10 DNI oddane będą

Amerykańskiemu Czerwonemu Krzyżo

CZYTELNIKÓW „NOWEGO ŚWIATA"

 
 

Z ostatniego wykazu ..... $39.50

 

M. Czerniewicz . . 1.00
M. Stala, N. Y. .. . 1.00
S. Gierlak, Jersey City ... 190
J. Bednarz, Perth Amboy. . -1.00°
S, Barańska, Elbezon ....
J. Piontek, Elizabeth .....
T, Augustyniak, Thompson 2.00

 

Razem $49.50
Kto następny?

CZYTAJCIE DZISIAJ
ARTYKUŁ

„Japończycy przyjaciółmi

Polaków"
o przekonacie się

że powinniście
IM TERAZ POMÓC!

Za kilka dni comkniemy Kstę
składek

Wielki Bal Maskowy

Główny Komitet Kosciuszkow-
ski. na zakończenie _kampanji
zbiórkowej na budowę Instytutu
Doświadczalnego w dniu Sylwe-
stra 31-go grudnia w Armory 71
przy, 34 ulicy i Patk Avenue w
New. Yorku, urządza na bardzo
wielką. skalę bal maskowy,

Bal ten niezwykle urozmaicony
z okazji powitania Nowego Ro-
ku wiele niespodzianek
o wysokim poziomie artystycze
nym, winien zgromadzić tysiące
Polonii z New Yorku, Brookly-
na, Bronx, Newarku, Jersey City
i okolicznych miejscowości.
Bal›ten ma być stwierdzeniem,

że Wychodźtwo Polskie limie ma
sowo wystąpić tam, gdzić chodzi
o wzniosły cel, a zarazem prze-
konać inne narodowości, że Po-
laków stać na wielkie i piękne
objawy uczuć narodowych w for
mie nawet zabaw i rozrywek,

 

 

 

Główny Komitet wierzy, że po: z
dobnie jak wycieczka do West
Point spotkała się z poparciem,
uznaniem i zadowoleniem tczest-
ników, tak i projektowany bal
na Sylwestra da okazję uczestni-
kom prawdziwej zabawy, a Oj-
czyźnie pożytek.
Zarząd Komitetu Głównego pro

si wszystkie organizacje i towa-
rzystwa, aby ze względu na do-
niosłość celu zechciały odwołać
i odłożyć swe zabawy, wyznaczo-
ne na Sylwestra, a gremialnie
wziąć udział w naszym balu mas-
kowym.

Szczegółowy program balu zo:
stanie wkrótce ogłoszony w pra-
sie.

ZARZĄD
 

Romuald Polsk, lat 37, z pn.
244 Riverside Drive, stawał w
sobotę w ,,Traffic Cou '; jako

BRONX

Koncert -- Bal

Od lat 15 istnieje w Bronx
N, Y. Tow. śpiewu „Chopin",
które urządza w sobotę dnia 22
września 1923 roku, o godzinie
7:30 wieczorem Koncert i Bal=-
w jednej z najpiękniejszych i
najobszerniejszych sal, jakie po
siada Bronx, .a mianowicie w
Ebling'e Casino, 742 St. Ann's
Ave., róg 156 ulicy.
Dla upiększenia koncertu wy

stąpi poraz pierwszy w Bronx
p. Wł. Ochrymowicz, znany ar-
tysta teatrów warszawskich, o-
raz dyr. Teatru Polskiego w No-
wym Yorku, w swoim niezrów-
nanym repertuarze; W koncercie
wezmą udział najwybitniejsze
siły śpiewackie oraz wszystkie
chóry Zj. 8p. Polskich na Wscho
dzie. Przygrywać będzie specjal.
na orkiestra prof. Jana Mroza.
Atrakcją koncertu będzie wy-
stęp sympatycznej i znanej Po-
lonji p. Marji Mróz z Brookly-
na, jakoteż lubianej i cenionej
członkini chóru „Wanda" p. St.
Brofskiej. - Program urozma-
ei grą na skrzypcach p. Wojto-
wicz, /któremu( akompanjować
będzie na fortepjanie jego sio-
stra panna Helena Wojtowicz.
Tow. śpiewu ,Chopin"› szcze-

rze prosi całą Polonję o liczne
przybycie, Nie zapominajcie ro-
dacy o koncercie i balu Tow.
śpiewu „Chopin; w dniu 22-go
września r. b.

Za komitet
Krakowski,

W domu pnr. 81 Elmhurst ul.
napiła się jodyny w celu samo-
bójczym niejaka Agnes Hart, De-
speratkę znalazła w stanie nie-
przytomnym gospodyni pokoi u-
meblowanych i wezwała pogolo-
wie ratunkowe, które przewiozło
Hart do szpitala Episcopal. Stan
jej zdrowia grożny. Przyczyna sa- '
mobójstwa - zawód miłosny. Wy
padek w obecnych czasach rzadki
i dlatego zasługujący na wzmian=
ke.   

Jest to t. zw. „Biały Paw", którego ojczyzną są podzwrotnikowe
spy Indyjskie
 

Z TEKI REPORTERA

 

„Mandoliniści" mają dziś o g.
8ej wiecz. w Domu „Polskim le-
kcję. Z powodu zbliżającego się
sezonu zimowego i związanych
z nim występów, obecność wszy
stkich członków pożądana.
 

Wczorajszej nocy niewykryci
dotychczas sprawcy dostali się do
domu por. 302 West 6 ulicy i u-
siłowali wyłamać drzwi mieszka-
nia na drugiem piętrze. Ponie-
waż ktoś schodził do schodach,
złoczyńcy spłoszeni rzucili się do
ucieczki pozostawiając w zamku
wytrych. Charakterystycznem jest
że w domu tym poraz ósmy w
przeciągu dwuch lat złodzieje u-
siłowali Łoś skraść, lecz zawsze
ich, ktoś spłoszył, ›
 

,Amalgamated Sheet Metal
Workers Union" ma dziś w Do-
mu Narodowym posiedzenie, Po-
czątek o godz. &-mej wieczór.
 

Gdy roznosiciel listów, 38-letni
Daniel Murphy, zam. pnr. 402 E.
24 ulicy, wracał do domu, napadł
go w celu rabunkowym mężczy-
zna około 40 lat, brunet, ubrany
w popielaty garnitur i gdy Mur-
phy sławił mu opór, zadał mu
szereg ran nożem w klatkę pier-
siową, poczem obrabowawszy go,
zbiegł. Rantiego zabrało pogoto-
wie ratunkowe do szpitala Bel-
levue. Lekarze twierdzą, że wy»
zdrowieje,
 

Unja kamieniarzy ma posiedze-
nie miesięczne w domu pnr. 924
Exst 11 ulicy. Obrady rozpoczną
się o godz. 8-mej wieczór.
 

W restaur; ,Roskoffs" jadt
obiad ni Józef Hecz, zam.
pur. 857 Stebblis Ave,, Bronx.
Nagle Hecz wydał jakiś nieludzki
krzyk, chwycił się za lewy bok,
podniósł z krzesła i przeszedłszy
kilka kroków padł na ziemię. We
zwano lekarza prywatnego, miesz
kającego w sąsiednim domu, któ-
ry przybywszy na miejsce, zba-
dał chorego i polecił przewieźć
do szpitala, Mimo energicznej po
mocy, Hecz zmarł w kilka minut
po przybyciu do szpitala New
York, Przyczyna śmierci - apo-
pleksja.

 

Na rogu West 32 ulicy i 3-ej
Ave. automobil najechał i ude-
rzył 25 letnią Ludwikę Hein z
pn. 169 W. 12 ulicy. Lekarz po-
gotowia stwierdził złamanie pra
wej ręki i przewiózł ją do szpi-
tala Bellevue.

   
Nie jest to widok katastrofy w Japonji tylko w Pine' La., gdzie
huragan wyrządził tak poważne straty, że z pięknego niegdyś

miasteczka pozostały tylko gruzy
 o apéw-
ki policjantowi, gdy go areszto-
wał za szybką jazdę automobi-
Jem, Chociaż kilku sądowych u-
rzędników i dwuch adwokatów
prosiło sędziego o uwolnienie
podsądnego, to jednak sędzia
skazał go na $25 grzywny, Po:
lak jechał podobno samochodem,
będąc w stanie nietrzeźwym. .

Józef Milek, lat 40, z pn. 252
E. 5 ul., nagle wczoraj zemdlał
i spadł z werandy swego domu,
z wysokości 3 piętra. Spadając
na chodnik cementowy podwó-
rza, doznał czaszki:
i innych poważnych Obrien.-
Zabrano go do szpitala Bellevue.

Na $25 grzywny został ska-
zdhy przez „Traffic Court" nie-
jaki Emil Krolowicz, z pn. 157
E: 128 ulica, za nieprzestrzego-
nie przepisów dotyczących re-
gulacji ruchu  

 -

 

 

DO WIADOMOŚCI

TOWARZYSTW, HUBÓW, TEATRÓW 1 INNYCH .

ZRZESZEN POLSKICH W NEW YORKU
I OKOLICY!

Począwszy od 20-go września, 1923 roku
WW będziemy drukowali rozrzatki

DARMO

Przyczyni fig to znacznie do obniżenia wydatków przy

- urządzaniu zabaw i przedstawień.

Informacje bliższe otrzymają urzędnicy towarzystw

w adnu'nimgcii „Nowego Świata".

  

Trzynastoletni Henryk Joeckel,
którego rodzice mieszkają por.
265 przy East 16 ulicy, uganiając
się na wrotkach (roller skates),
wpadł pod koła samochodu, któ-
rego kierującym był Emil Cogan.
Policjant Kilken ze stacji: przy
E. 22 ulicy widział wypadek i a-
resztował nieuważnego szofera.
Chłopca z połamanemi żebrami
i pękniętą czaszką zabrano do
szpitala Bellevue,
 

Ponieważ Howard Schanon, 17
z pnr. 346 przy East 52 ulicy lu
biał czytać gazety, nie płacąc za
nie właścicielowi standu miesz
czącego się przy stacji subway'u
(ul> 33), aresztowano go i osa
dzono w areszcie na przeciąg 2ch
tygodni, Właściciel standu zeznał
na stacji policyjnej, że Schanon
od 3 tygodni brał gazety i nie
płacił za nie i gdy zażądał na-
leżności "w sumie $3, jeszcze go
zwymyślał i ohciał bić,
 

Wczoraj wieczorem kobieta-de-
tektyw zatrudniona w sklepie
galanteryjnym przy W. 34 ul.,
aresztowała młodą kobietę w
chwili, gdy ta skradła portmone-
tkę .i porasolkę wartości: $9.75.
Aresztowaną zabrano na stację
policyjną, Tam mimo energiczne-
go śledztwa nie wyjawiła śwoje
nazwisko, tylko rzekła na swo-
je: usprawiedliwienie: „Osądźcie
mnie, jeżli jestem winna. :Po-
wiem tylko to, że nie wiedziałam
co robię" Ponieważ oskarżona
odmawiała podania swego nazwi
ska, osadzono ją w więzleiu sta-
nowem, aby się namyśliła, Liczy-
ła ona około: 80 ›lat, wzrostu 5
stóp 8 cali;: brunetka, w okula-
rach, oczy piwne. Ubrana w nie-
bieski kostjum, kapelusz z ko-
kardą, pończochy i pantofle czar
ne.
 
STRAND

,,Why Worry", komedja z Ha-
rold Lloydem, już drugi tydzień
ściąga do Strand tłumy miłoś-
ników szczerego homoru i dow
cipu. - Nie dziwnego. Harold
Lloyd jest najlepszym komikiem
filmowym, Niektórzy twierdzą,
że jest lepszy od swego rywala,
Charlie Chaplina. Harold to ko-
mik salonowy. Dowcip jego jest
lekki do strawienia i zrozumia
ły, dla tego też „Why Worry",
zdobywa w interpretacji jego za
służone laury.
 
ASTOR

,The Hunchback of Notre Da
me", wytwórni Universal za.
chwyea upaja i tzaruje widzów
pięknemi i niezwykłemi dekora.
cjami, znakomitą grą artystów
z Lon Chaney na czele i prawdzi
wą treścią życia ludzi przeszłego
stulecia.

Pospieszna służba

do POLSKI

EGULARNE
djardy

dwa razy katdego
tygodnia. Wielkie
kabiny na 2 4
lub 6 osób. Po

w komforcie na okrę.
tach Rzędu Stanów Zjednoczonych.

Połączenia se wssystkiemi punktamiwarto:
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4 Broadway New York City
Managing Operatora for
U. 8, SHIPPING BOARD

 

   

Nawet w lecie

dzieci chowają. się dobrze
na "

NESTLES MILK FOOD

Jest" to mleko w proszku,
Naukowo przerobione-nie
może skwaśnieć.

Poślijcie po próbkę 1 po
Książkę Matki, w polskim
języku - Darmo

NESTLES FOOD COMPANY |
Nestle's Bullding

New York wd

   

PROSBA!
 »

Szanowna Redakcjo!
Ja Albert Kremer, weteran woj

ny światowej, licząc lat 44, z ar=
mji Hallera, jestem od sześciu
miesięcy w szpitalu, czuję się le-
piej, więc proszę was dopomóż»
cie mi, upraszam was rodacy, je»
stem. w krytycznem położeniu 1
proszę was 'e pomoc w dostaniu
się do mojej ojczyzny 1 waszej.
Dlatego proszę was, rodacy o

ogłoszenie i prośbę w waszem
wielce poczytnem piśmie „Nowy
Świat"" .. m
Z poważaniem
' ' Albert Kremer,

; .|Riverside Hospital, .
New York City,
 

- Do nieba nie puszczają
wcale lekarzy,

Dlaczego?
- Bo jakby ich tam się na-

mnożyło, to kiepskoby wygląda»
ła ta... nieśmiertelność!

UNITED STATES 6 Września
HELLIG OLAY .

się po mone
30 najblisorego agents lub

aniżesych. głów»

  
 

SZYFKARTY - WYSYŁKA PIENIĘDZY
SPRZEDAŻ SZYFKART NA GDARSK i INNE PORTY

Sprowadzanie krewnych z Polski, - Wysyłka Pieniędzy. - N
rjalne Bluro-Wyrabianie dokumentow.-Sumienna i tania obsługa

INTERNATIONAL
136 East 42nd Street,

 

TRAVEL BUREAU
New York, N. Y.

s

   

 

  

   

 



  

 

, ODCZYT- MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO

" W WME *

(Ciąg dalszy ze str. 1-j).
stworzenie faktów dokonanych, aby później otrzymać uznanie de
jure. Miałem zatem zamiar natychmiast.po zdobyciu Wilna stwo-
rzyć rząd oparty na wojsku dowodzonem przeze mnie, Przyszedłem
do Wilna. -Nie udało mi się tego zrobić, Bano się tego więcej, niż
ja i Paderewski, Bano się stworzenia rządu, jak swego własnego
lenia.

CI, CO MAJĄ HISTORJĘ POLSKI W POGARDZIE

Drugą rzeczą jaką zrobiłem, to było odezwanie się do społeczeń-
stwa. Odezwa ta jest znana, Dawalem w niej gwarancję, że o lo-
sie tej ziemi decydować będą jej mieszkańcy. Zastanowiłem się, jak
tę odezwę zatytułować: „Do Wilna, czy do wilnian", czy do kogo |,
wreszcie. Trudno było znaleźć wytaźny tytuł. Nie mogłem wszak
użyć tytułów oficjalnych: „Do siewiero-zapadnowo kraja", „Do Lit.
wy, „Do Polski". Wpadła mi wówczas myśl obudzenia tradycji tej
ziemi. Tradycję, wprawdzie, zwalczaną, ale niewwllwle istnieją-
cą, Tradycją tą było niewątpliwie istnienie za czasów Rzeczypo-
spolitej Wielkiego Księstwa Litewskiego. Była to forma, wspami-
nała panowanie Rzzczyponpolltej'na tych ziemiach. Każdy tę tra-
dycję musi szanować, dlatego też odezwę zatytułowałem: „Do miesz.
kańców Wielkiego Księstwa Litewskiego". Ale wówczas nigdy nie
byłbym przypuścił, że znajdzie się tylu w Polsce, którzy mają tę
tradycję w pogardzie.

Stworzyłem stan dokonany i wówczas z relacji ogólnej, z rela
cji p. Paderewskiego dowidziałem się, że odczwa moja zrobiła mu
na terenie światowym dobrze. Od tego czasu bowiem można było
mówić ze światem o tym kraju, w którym się urodziłem, Przedtem
zaś nawet przystąpić do mówienia nie było można. Pierwszym
moim aktem było urządzenie cywilne tego kraju, Dałem zarząd, w
którym wszystko co jest główną pracą pochodziło od ludzi i ze współ-
udziału miejscowego społeczeństwa. Było to dowodem, że nie je-
steśmy okupantami. Następnie chciałem zwołać sejm. Tu jednak
spotkałem się ze zdecydownnym oporem i protestem oficjalnym z
zewnątrz. Zwrócono sig' do mnie z zqdnmzm, abym tego nie opy

nil. Uległem. -Nie zdobyłem się już na akt przejścia mniejszemi

drogami, Chciałem w powolnem tempie doprowadzić do tego wa-

mego. Zarządziłem wybory do sejmików powiatowych i okręgowych,

« W tem miejscu muszę przypomnieć fakt ważny, wiążący się z hi-

storją pracy w sprawie wileńskiej. Oto w końcu r. 19, czy też w

początku 20, przedstawiciele moczrstw chcieli urządzić spotkanie mo-

je z Denikinem. Celem tego spotkania miała być wspólna koopera-

cja przeciwko bolszewikom. Wówczas przez pośrednika zapropo-

nowano mi, jako kardynalny warunek ze strony Denikina, abym za-

rząd poza Bugiem prowadził w imieniu Denikina, aby zewnętrzne

znaki byłego państwa rosyjskiego były tam wprowadzone, jako em-

blematy państwowe.  Odmówiłem.  Oświadczyłem, że moi żołnie›

rze nie zechcieliby bronić tego, przeciwko komu walczyli, Widzicie

panowie chociażby z tego faktu, jak trudno było przeprowadzić rze-

czy, które pozornie wydawały sięłatwe,

INWAZJA GENERAŁA ŻELIGOWSKIEGO

Wtenczas w roku 1920 wypadły niepowodzenia wojenne. /Praca

się urwała. Jednocześnie z niepowodzeniami wojennemi, szty też nie-

powodzenia polityczne. Gdy daradzano nam ugody ze stronę prze-

ciwng, wysuwano w Spaa ograniczenia terytorjałne, przy których

nietylko Wil, ale i Brześć musiałyby być odstąpione. Zapadła

nawet poza nami dęcyzja, oddająca Wilno Litwie, Z temi decyzjami

miałem do czynienia przy mojej nowej pracy. Trzeba było stwo-

rzyć nowe fakty dokonane, Natenczas przyszła akcja gen, Żeligo-

wsklm, który działał pod noun dowództwem i z mojego wyraźne-

go polecenia. Mogę to śmiało powiedzieć) gdyż wychodząc z Bel-

wederu, powiedziałem to wymiple przedstawicielom wielkich mo-
carstw, nie chcąc, aby sprawa ta w ich opinjiszkodziła gen. Zeligo-
wskiemu. Stworzyłem więc nowy fakt dokonany ale i nowy stan
posiadania na innych warunkach. Inwazja bolszewicka zakończyła
się wielką klęską. Armja bolszewicka była tak rozbita, że nie mia«
łem żadnych przeszkód wojskówych, abym mógł sięgnąć gdziebym
chciał na całym prawie froncie. Ale zostałem wówczas
w pochodzie przez brak siły móralnej w społeczeństwie. Zaczęły
się więc pertraktacje w Rydze, W traktacie ryskim mamy już Wil-
no i ziemię wileńską wyodrębnione,

„SPRAWA NIEBEZPIECZNA, MOMENT NIEODPOWIEDNI"
i i

Biorąc stosunkowo nikły udział w kierownictwie nawą państwo-
wą, w sprawie wileńskiej żądałem od każdegorządu, aby pracując
w tej kwestji szedł w zgodzie ze mną. -Wszystkie rządy w sprawie
tej ze mną współdziałały. Spraw. kończyła się wreszcie uzna-
niem granic wschodnich za rządów gen. Sikorskiego. Przez cały
czas sprawy wileńskiej starałem się stworzyć primo fakty dokonane,
zmierzające do związania tej zlemi z Polską, secundo, przezwyciężyć
pogląd całego świata wiążącego ten kraj z Rosją. Powtarzam je:
szcze raz, że świat był przeciwko Wam. Świat był przeciwko mnie.
Świat miał wyrobione pojęcia o Rosji i nie chciał wznowienia świet-
nych tradycji Polski, które szły przeciwko Rosji,

Ale były przeszkody i z innej strony. Naszego ministra spraw
zagranicznych, który poruszał sprawy wileńskie, mogłem zgóry o-
strzec, co go spotka, a więc przędewszystkiem, że nadejdą zaraz de-
pesze od naszych posłów za granicą, że sprawa jest niebezpieczna, a
moment nieodpowiedni. W opinji wewnętrznej zaś nasz minister,
który tę sprawę chciał poruszyć, był conajmniej głupi, jeżeli nie
zdrajcą. Każdy więc minister bał się tej sprawy, Nie tyle może
Ipkajac się upadku, ile unikając nieznośnego krzyku i 0 zdra-
dzie narodówej. To samo spotkało p. Skrzyńskiego, kiedy do tej
sprawy przystąpił. Ten się jednak zastroszyćnie dał. {cull pang:
wie w Wilnie sądzicie, że Wy nie braliście w tem udziału, to sig my-
cie, -To są te dwa cienie: wewnętrzny i zewnętrzny, które zawsze
towarzyszyły sprawie wileńskiej.

Do Wszystkich Towarzysiw!
Codziennie otrzymujemy korespon-

dencje zprośbą, aby je NATYCHMIAST
zamieszczono w „Nowym Świecie".

, * Szanowni korespondenci, nie dają nam
dość czasu do dyspozycji - często kores-
pordencje nadchodzą W TYM SAMYM
DNIU, W KTÓRYM MAJĄ BYC ZA-
MIESZCZONE. > .

Z POWODÓW TECHNICZNYCH czę-
sto badzo ważnych zawiadomień nie za-
mieszczamy ku szkodzie Towarzystw.

? -_ Zwracamysię więc do sekretarzy i pre-
zesów poszczególnych towarzystw z prośbą
- aby starali się nadsyłać swe korespon-
dencje możliwie o 3 lub 4 dni wcześniej i
ułatwili nam w ten sposób nasze zadanie
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dla dnbrg towarzystw, . *

 

Urzędniczki przydzielone do pomocy prezydentowi Coolidge'owi
składają przysięgę na „wierną służbę".

' Co zdobylanauka wrekina”?
Rok bieżący miał nam przy.nieść ostateczne uzasadnienielub obalenie teorji Einsteina,interesującej cały świat myślcy - od fizyków i matematy-ków począwszy, a skończywszyna laiku, który przez szczerezainteresowanie lub poproqtu

przez snobizm, mówi o swej sła-
wnej „teorji względności". Nie-
stety, badania, (nad odchyle.
nie promienia słonecznego w
polu grawitacyjnem) prowadzo-
ne w kilku punktach obserwa-
cyjnych przez najtęższe głowy
ze świata uczonych - z powo-
du nader nieprzychylnych wa-
runków nie doprowadziły do
konkretnych rezultatów. Zwo-
lennicy Einsteina widea>wtem
potwierdzenie teorji swego mi.
strza (badania były prowadzone
w granicach błędu doświadczał.
nego), przeciwnicy zaś - dowód
jej omylności. Faktem jest, że
teorja Einsteina jest czemś tak
idealnie logicznem, poszczególne
jej ogniwa tak silnie wiążą się
ze sobą, że wystarczy dowieść,
iż*znakomity fizyk popełnił je-
den jedyny błąd, a teorja jego
okaże się kolosem na glinianych
nogach. -Tymczasem jednak
zdołała opanować świat nauko-

wy, a Einstein, o ile można wie-
czyć prasie, posiada najwięcej

szans na laureata nagrody No-
bla.

Tyle o Einsteinie.
W dziedzinie chemji rok ten

nie przyniósł nowych odkryć,
mających zainteresować szerszy
ogół Dochodzą nas słuchy o
wynalezieniu -licznych -nader
sublelnych trujących płynów i
gazów -(czytelnik przypomina
sobie olbrzymiąrolę gazów tru-
jących w ostatniej wojnie) są to
jednak rzeczy zbyt specjalne,
byśmy mę nadmem: dłużej za-

  

daków .moich dodam tylko, że
w szeregu tych -wynalazków
Polska nie ostatnie miejsce zaj.
muje. - ,Przeciwieństwem nie-
jako do pracy owych chemików,
dążących do wytworzenia naj-
skuteczmuszych środków _tę-
pienia życia ludzkiego - są u-
silne próby zachowania go jake
nudłużel w formie zabezpiecza»
jącej danemu osobnikowi za-
chowanie wszystkich sił i speł.
nienie wszystkich funkcji fizjo-
logicznych. W roku zeszłym
mieliśmy sławne doświadczenie
dr. Steinacha, dziś świąt lekar-
ski zajmuje się doświadczenia.
mi dr. Woronowa. Doktór Wo-
ronow nie pragnie bynajmniej
walczyć ze śmiercią; twierdzi
jednak, że obowiązkiem naszym
jest walczyć z niemocą, ze
zgrzybiałością, z chorobami, I
drogą usilnej pracy doszedł nie-
omal 'dp posiadania -„eliksiru
młodości". Dotychczas dr. Wo.

ronow robił doświadczenia nad
kozami i skopami: przeszczepia-

jąc osobnikom zgrzybiałym gru-

czoł tarczowy stworzeń, cieszą-

cych się pełnią sił i zdrowia,
dr. Woronow wracał pierwszym
młodość.

Ale to jeszcze nie wszystko:
„gdy „zabieg" przestaje działać,
można go powtórzy po raz dru.
gi i trzeci, Doktór Woronow
robił też dwukrotnie próby na
ludziach, używając do tego

ł
gruczołów tarczowych małp.
O ile więc mamy wierzyć; dr.
Woronowi, każdy posiada za
młodu ów „cudowny odmładza›
jący eliksir", zawarty w niepo-
zornym i tajemniczym gruczole
tarczowym, i jedynie od ofiar-
ności naszej młodzieży będzie
zależało utrzymać jaknajdłużej
młodość naszych sławnych lu-
dzi. ,
Zahaczywczy o medycynę,

niepodobna nie wspomnieć, że
witaminy - (specjalne składni»
ki chemiczne, konieczne do u-
trzymania życia) zyskują sobie
coraz szersze prawa obywatel
stwa. Obecnie medycyna zna
już dwadzieścia kilka witamin
,- z tych najważniejsze ozna-
czone literami a, b, c, które wy-
stępują w rozmaitych produk-
tach spożywczi'ch i w jednako-
wych warunkach zachowują się
bardzo rozmaicie. Rozmiary te-
goartykułu nie pozwalają nam
na wyliczenie produktów, zawie-
rających witaminy, lub też po-
bawionych nich. Powiemy tyl.
ko tyle, że mięso surowe, cytry-
ny, pomidory, chleb Grahama
posiadają wszystkie witaminy,
zaś tak zwany ryż polemwmy
jest ich pozbawwnyi ludzie by-
wiący się wyłącznie takim ry.

cjalnym 'cierpieniont.
Rewelacją poniekąd. w świecie

lekarskim, były prace rodaka
naszego, dr  Kopaczewskiego.
Oddawna zauważono, że sacze›
pienię chorób zakaźnych wywo-
luje. „w... niektórych. , wypidkach
jakby zatrucie organizmu, które
może być nawet śmiertelne.
Otóż dr. Kopaczewski tłómaczy
to zjawisko tem, że takie wpro-
wadzenię do systemu krwionoé-
nego ciał, obcych, musi (wywołał
fizyczne i chemiczne zmiany we
krwi: "mianowicie, niektóre ze
kładników, -znajdujących .sig
we krwi w stanie koloidalnym,
przechodzą w stan, stały lub
płynny, co doprowadza do toni.
cznych zmian krwi, do tworze-
nia się rodzaju skrzepów, rezul.
tatem czego może być częścio-
we lub całkowite zatrucie orga-
nizmu.

Niezwykle ciekawe doświad-
czenia biologiczne udało się
przeprowadzić w pracowni U-
niwersytetu Budapeszteńskiego.
Kilku młodych studentów.przy.
rodników poświęciło się specjal.
nie badaniu organu wzroku dro-
bnych gryzoniów. Otóż udało
im zamieniać oczy pokrewnym
osobnikom, przyczem, o ile nerw
nie został uszkodzony, osobnik
6w „cudzemi" oczyma widział
równie dobrze jak -swemi.
Oczywiście na ludziach podob-
nych prób dotychczas nie robio

Bal-dzie] możę .ryzykowną 1

śmiałą jest próba jednego r wie-

deńskich uczonych zamieniania
głów poszczególnych -owadów.

Próby te dawały rezultaty

wprost zdumiewające, |glowy

szybko źrastały się z tułowiem.
ile -zamiany _dokonywano

śród osobników jednej płci, nie
zdołano w nich zauważyć żad-
nej anormalności. Gdy jednak
głowę samicy „przeszczepiano"
samcowi i vice versa - osabni-
ki tę zdradzały zupełnie wyraź-

 ny wstręt i zachowywały się ab-

żem, podlegaja rozmaitym spe-

| szczyci się -owymi
którzy nie szczędząc  miljonów |,

 

solutnie obnjętnie na wszelkie
podniety płciowe.

Niemałą sensacją była w tym
roku słynna wyprawa na szczyt
Ewerestu. - Nie › zdołano copra-
wda osiągnąć celu, natomiast
odnalezienie śladów wilków i
gryzoniów na wysokości 6,000
metrów nad poziomem morza,
przeczy poniekąd teorji o grani-
cach osiadłości zwierząt i jest
clekaweym materjałem do ba-
dań zoologicznych. Mamy tet
nową wyprawę do bieguna. Nie
długo będzie to zbyteczne, gdyż
według niektórych uczonych ląd
nasz posuwa się stale ku półno-
cy z szybkością piętnastu me-
trów na rok. to w głów.
nym zarysie główne sensacje
naukowe 1922 roku.
Przypomnieć czytelnikowi nale-
ix, że uczeni nasi, zarówno jak
ic mesmzesmkoledzy z krmów
o niskiej walucie, a więc i wie-
deńscy i francuscy (to ostatnie
wydaje nam się wprost parado-
ksalnem wobec stosunku marki
do franka) pracują w nader cię
źkich warunkach, a objekty i
środki potrzebne do badań i
prac naukowych zdobywają cu-
dem pokonywując olbrzymie tru
dności. - Bo proszę sobie uprzy
tomnić: uczeni ci walczą nietyl.
ko z brakiem odpowiednich śro-
dków materjalnych, ale z zabi.
jającą obojętnością społeczeńst-
wa, które pomimo kultury, czem
się tak szczyci, nie doszło jesz.
cze do zrozumienia, kto jest
„solą ziemi". Popierajgc uczo-
nych, nie szczędząc składek i da-
tków na' cele 1 instytucje nau
kowe, społeczeństwo obdarza sa
mo'siebie. Poprostu jest to naj-
lppszą lokatą kapitału,
szem jego oprocentowaniem, -
gdyż to, co damy czy to na cele
czysto naukowe, czy na techni-
czne ulepszenia-wróci się nam
stokrotnie. Dotychczas rozumie
to chyba jedna tylko młoda, pra
ktyczna Ameryka i ona to dziś

krezusami,

na przyczynienie się do rozwoju
nauki i rozumieją, że w ten spo
sób ich własne pieniądze na nich
w dalszym ciągu pracują.

Na zakończenie - kilka wy.
nalazków praktycznych. A więc
„grube Berty" są podobno zaba
wką dziecinną w zestawieniu z
kolosem, który strzeże obecnie
brzegów Stanów Zjednoczonych.
Udoskonalenie aeroplanéw bez
motoru posuwa się z tak zawro
tną szybkością, że nim upłynie
parę tygodni, cyfry podane dziś
- czytelnikom wydałyby się
wprost zabawne. - Codziennie
ktoś inny pobija rekord i dopra
wdy nie naszą będzie winą, gdy
już w końcu nie nię będzie w
stanie nam zaimponować.

Dla , aeroplandw z motorami
czas i przestrzeń zdają się już
nie istnieć, tak niewiarogodnych
wzlotów dokonano w ostatnich
czasach.
Pozatem -- mamy już nietyl.

ko automobile alkoholowe, ale i
gazowe, w któhych siłą pędną
jest to, co wytwarzamy przez
przepuszczenie prądu powietrza
przez rozżarzony węgiel. Jest
to olbrzymia zdobycz technicz-
na, gdyż uniezależnia „automo-
bilizm" od ropy naftowej, którą
niewiele tylka Quinchwychkra-
;dw po!
 

Komisja niesienia pomocy dotkniętym trzęsieniem ziemi w Japonfi,w której układ wchodza: Admirał
Eberle, sekretarz Denby, vice-preses Crerwonegu Krzyżą James Fiesor, przewodniczący John Paynb
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Najszybsze golenie w świecie

 

Trzy rzeczy

+ w goleniu

Szybkość, przyjemność, równość. Oto, co daje Valet
AutoStrop Razor. Jedno ogoleni w 78 sekund. A

| praytem przyjemne uczucie, jakiego nie mieliście
nigdy przedtem. -Godziennie, do każdego golenia,
macle nadzwyczaj ostrą brzytwę. Zapomnajcie się
a tym lepszym sposobem golenia. Komplet « pas.
kiem do ostrzenia | notykam! $1 - we wszystkich
sklepach - Inne garaitury do $25.

  
 

 

 

  

 
 

Wieśniak .(któremu _lekórz
amputował rękę): Niech tam
pan doktór dużo nie porachu-
je... za to ja rozgłoszę po całej
wsi, że pan jest tani, to niejeden
da sobie też uciąć rękę i będzie
pan miał zarobek!

kk

Sura: Co ja potrzebuję „cho-
dzić do poczekalni, ja nie chcę
jechać z koleją! Kim Mojsie! ©
Co mi to za doktór!... A mise
myszyne...

 

{std  

   
   

   

Sura ze Swarzędza: Oj panic
doktór, bo mnie tu tak picha w
lewego boku... i

Doktór: Dobrze.. pomówimy|
Jecz widzi pani, że teraz mam.
pacjenta, niechże pani tam péj- (
dzie do poczekalni.
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STUARTA PLAPAOPADS są
innym od pra. S]on! zbiornikiem 1

Inatorem prazle,

  

  

Pożyczeie co Wam potrzeba od

MORRISPLAN COMPANY

pesfs brane so
stwo tego

| Członek w pac
| Pod nadzorem Wyśsiału
wego Stanu Now \rk

Zasoby gory: $16,000,000

nrzedajamy również  S-presente»
a Certvtikaty Imwertyey

ptoro crews:

261 Broadway, N. Y.

Oddziały w New Yorku:
1 Union Square a

361 R. 145th Streat 4 5

268 Grand Street. %

Oddziały w Brooklynie:

26 Court. Street

1868 Pitkin Ave, ->

804 Manhattan Are.

mł samo.
osiem lllllle utrzymania

  

ce się
wnętrzności w brzuchu.-Niema pas. |Pizie
ko' sprzęczek mn! sprężyn. Nio tan. | ra rok :*

  

wa kię więc, nie trze olła i nie is
kość zwi boa s

 

osób lecaylo się w domu skute
bez auuu-uuudll-nnn pracy- a
skutek był nawet w najgorszych wy.
padkach. ”lekkie jak aksamit, latwo
do używania, niekorstowne, humus
no slotym madalom pierw-u nagro.
dą. Proces leczenia naturalny; więc
a. staja się zbyt-emyudowodnimy
"lo oo mówimy, posylająo Wam

LAPAQ, zupełnie DARMO.

 

 

moi-m. swoje hazwisko 1 adres na |
kuponie 1 wyszlijele pocstą dxistad.

PLAPAO LAICAAYOIIEQ

8t, Louis, Me.3070 Stuart Blg.

    
 

„Sprzedajemy codziennie

wiele butelek tego napoju"

-mówi Praktyczny Kupiec

Wszyscy go lubią. Jest on dobry i
czysty.
Pljoie go zawsze, gdy macie pragnie-
nie--będziecie się nim rozkoszowal!.

/ Jost. got do plela zimny Jak 16d,
do nabycia w setkach miejsc.
Wstąpcie do sklepu i kupcie sobie kil.
ka butelek tego lodowatozimnego na-
poju dla swej rodziny. Zrobicie radość
wszystkim wdomu | również odie
azającym Was przyjaciołom,

|Cet

, ROZKOSZNE I ORZEZWIAJACE

 

 
 

Erotko strsyzone wlosy Bobbed"

i Iapież nie są odpowiednią kom-

1511“chJ Ta brudna biała łuszcząca |:

męsu”gnojuDumy plęŁ'HM &
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* „Zsondujmy odważnie ranę", pisał w

dniu.drugiego kwietnia 1849 1701221 :Ądaxp

Mickiewicz w „Trybunie Ludów", i „U)-

rzyjmy w sobie, naokoło siebie wszędzie, w

życiuprywatnym, jak w życiu publicznym,,

w polityce, w przemyśle, w slospnknch Spo-

łecznych,. w. rodzinie, wszędzie chytrosc,

kłamstwo, wyuzdaną żądzę używania, sa-

molłibslwn, ubóstwienie swego ja, dych-ą

zła, zapómnienie'o Bogu. A w tym prze

raźliwym katakliźmie, który szybko pchg

śpofecłeństwo do zguby niec]! ka (iły-Evel-

mie na siebie swą cząstkę solidarnościi lu-

|

.

. dy i śyładceyi owieczki i ich pasterze, nie po

' to, aby się nawzajemoskarżać, - lecz aby

zstąpić w głąb swego sumienia 1 uznać Się

winnym".

Tak czuł, tak pisał Mickiewicz, w ro-

ku 1549 w czasie wielkiego wstrząśnienia

europejskiego, które było dalszym ciągiem

rewolucji mieszczańskiej rozpoczętej we

Francji w 1789 roku. Kończyły się dni sta-

nowego społeczeństwa. Następowała dez-

„ orfapizacja społeczna, mgławica nazwana

przez Marxa walką klas, trwająca po dzień

dzisiejszy. Przeżywamy dzisiaj ostatni akt

dramatu dziejowego. Z poza kurtyny dy-

mów wojny ostatniej ukazała sig. scena

zniszczenia materjalnego i moralnego, sce-

na „przeraźliwego upadku, kataklizmu.

które pcha społeczeństwo do zguby". Pisał

# Mickiewicz przed siedemdziesięciu cztere-

'ma laty to samo, co pisze dzisiaJ_:Prezydent

' -' Wilson w swem „Road away from Rexto-

lution". Mickiewicz był człowićkiemł wie-

rzącym, tak samo, jak Woodrow Wilson.

.. Dlatego

-

„pomiędzy

-

przyczyny [desk]

Śwstawił „zapomnienie o Bogu". A'le jedno

cześnie był politykiem realnym. Achacy!

-że ten, który miał wedle zapewnień

rzymskiej sekty, reprezentowqc’ Boga na

ziemi, jako jego pełnomocny wee-krol, pa-

‘piei rzymski, postępuje tak, że po repre-

"*) zentancie i to jeszcze tym, który później

za „nieomylnego" sługom swym pgłpąlę

się kazał, sądząc, trzeba było zwątpić _]esh

nie o wszechmocy, to w każdym razie o

- wszechmiłości boskiej. Oburzył sięna nich
i na drogę polityki społecznej wstąpił. Po
drodze jednak synom Kłamstwa, sam syn
"Prawdy, powiedział słowa, o klprych powi-

nien pamiętać każdy Polak, Ojczyznę swą

kochający: | w
' „Płacz z nami sługo Najwyższego, ty,

któremu Chrystus powierzył swój kosaó'L
Spojrzyj naokoło siebie, na to społeczeń-

~stwo, wijgce się w agonii w uściskach zła.
Nie masz, że ty na jego zbawienie nie, jak

- ›tylko zimne formułki, tylko kwesty, lpb
( £.. jałowe jęki? Księża i prałaci, wy oczekuje:
f "cie zbawienia tylko od zlota, od kanonu_ )

prótokółów, a tych środków, których. nie
domagacie się od władzy ziem-
którzyście powinni podźwignąć

ziemię, domagacie się od ziem_l,
żeby ona was podźwignęła i zbawiła. Nie
mówcie, że was ludy opuszczają, to wy je

- / Opuściliście, one szukają ws naposterun-
„ku waszym, i tam was mie znajdują, one
chcą się dźwignąć, a wy je na dół spychacie.
Posiadaliście siłę niezwyciężoną, bogactwo
niespożyte, które dają życie, a porzuciliście
"x skarby niebieskie dla ziemskich, które
„abijnją ducha". < *

> Przypomnijmy kieleckiego biskupa
/ Łosińskiego, zakazującego juz po ustgpic-

/ _niu Moskwy z Polski obchodzenia Trzecie-
/ ›;go Maja, a odprawiającego za (o modły za
% cara w ,,galowe dni" rosyjskie, przypom-

: img,zachowaniesię księży w Sejmie, groż,
yrzucone "w Sejmie -przez arcybiskup

ię się "przed
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© Theodorowicza, że nie

   
  

Fwojną domową, jeśli majątki kościelne be-
dą podlegać prawu o reformie rolnej, przy-
pomnijmynabożeństwa solenne za morder-
cę Prezydenta Narutowicza, a przekonamy
się, że od czasu Mickiewicza kościół rzym-
ski oczekuje zbawienia tylko „od złota, od
kanonu i od protokołów"... .. .

I dla tego słuchajmy 'ii'a'fdam'o-
wych nakazów: _

„Demokracja wojująca powinna twier-
dzić, działać, walczyć i zwyciężać. To wy-
maga pola walki i wodza. Będzie ona nie-
wątpliwie miała jeszcze dużo do zburzenia,
ale burzenie nie powinno już być głównym

dę burzyć, aby budować", lecz raczej „będę
żyć i tak zwyciężę śmierć". i

Kreml i Watykan, katolicyzm i bol.
szewizm s

  

śmierci się wymknąć. Ale pogodny umysł
Mickiewicza wżyciu znalazł broń przeciw
śmierci.

Pójdźmy za nim! :

Bronisław D. Kułakowski.

JĘZYK ANGIELSKI - AMERYKANIZACJA

Mowa posła Rzeczypospolitej Polskiej
'd-ra Wróblewskiego, wygłoszona w New
Bedford jest pod każdym względem arcy
dziełem i zasługuje na szczególną uwagę.
Mowa ta powinna być programem dla każ-
dego Polskiego Klubu Obywatelskiego w
Ameryce, zawiera bowiem niezwykle głę-
pokie uwagi o amerykanizacji.

Rozumie się, że każdy przybysz „ame-
ryKanizowany" przez szowinistów stupro-

klanistów czy legjonistów --
›odruchowo opiera się temu procesowi, któ-
ry wedlug jego tłumaczenia pociąga za so-
bą wyrzeczenie się polskości, która mu jest
nadewszystko drogą. Znamy wielu bardzo
gorliwych Polaków-Amerykanów, którzy
popisują się plugawieniem Polski - dla
podkreślania niezwykłego przywiązania.

Szczególnie Polacy, którzy wiedzą,
czem są „mniejszości narodowe" w życiu
społeczeństwa, Wszak mysami oskarżamy
cudzoziemców mieszkających stalew Pol.
sce, iż języka polskiego nie znają i w pań-
stwie tworzą małe państewka. My najlepiej

 
  

rym mieszkamy jest żądaniem uzasadnio-
nem i koniecznością. Dlatego też podkre-
ślamy słowa posła Wróblewskiego.

„Każdy rozsądny człowiek powinien
nauczyć się języka tego kraju, w którym
postanowił zamieszkać na stałe. Ucząc się
języka angielskiego na zapominaj jednak o
języku polskim".

Pochwały godną jest praca oświatowa
klubówobywatelskich, szkół publicznych i
wieczornych, towarzystw amerykańskich
itd. Nie zapominajmy jednak i o szkole Ra-

Tow. im. Marji Konopnickiej w Brookly-
nie, jakoteż o szkole polskiej ks. Trzepier-
czyńskiego w South Brooklynie. W tych
trzech szkołach dzieci polskie uczą się
języka polskiego - przez 'co budzi się w
dziecku miłość i przywiązanie do Polski.

Popierajcie te szkoły.
To są placówki kultury polskiej i pol-

skości na obczyźnie. Niema celu bardziej
patrjotycznego, godniejszego poparcia od
tych polskich szkół,

Ucz się języka angielskiego!
Nie zapominaj o języku polskim!

w- 6-6

Być zwyciężonym i nie ulec - to zwy-
cięstwo. Zwyciężyć i spocząć na laurach -
to klęska.

JOZEF PIESUDSKL

Niema chyba Arafniejszego okres'mia
psychiki polskiej nad te.slowa pełne głębo-
kich myśli. W słowach tych jest też pro-
gram i etyczne umotywowanie obecnej
działalności Piłsudskiego.

« « «

Błądzźgcym wśród ciasnego dni naszych
przestworza

Życie jest wąską ścieżką, łączącą dwa
morza:

Wszyscy z przeszłości mglistej w
'szłość lecim mroczną! "--

Jedni najprościej dążą i najrychlej spoczną,
Drugich na stronę wiodą łudzące widoki:
Plony, ogrojce wdzięków i sławy opoki.
Szczęśliwi, jeśli goniąc mały wyobraźni,
Przed końcem drogi znajdziem świątynię

przyjaźni.

przy- <

ADAM MICKIEWICZ..

IRONJA

Wjednym z dzienników nowojorskich
czytamy wzpuszającą wiaęołnośc', iż prze-
bywająca obecnie w Sing Sing,Anna Buzzi,

4 skasana- na śmierć, obecnie'grwcodziennie
hudnąć.   przez 20 minut w tennisa, by..

jej celem. Hasłem jej niech nie będzie: „bę-

'cji, przestał być, jeżeli wogóle

„nia obywatelami Ameryki, w

wiemy, że znajomość języka kraju, w któ- -

"| społeczeństw, u których wzór

dy Oświatowej w New Yorku i o szkole.

 

Wyjątki z mowy posła dra Wróblewskiego
o amerykanizacji i języku angielskim
 

Z okazji wspaniałej uroczystości patrjotycznej, odbytej wNew Bedford, Mass., urządzo-nej przez tamtejsze czasopis-mo amerykańskie „New BedfordDaily Standard", celem wręcze-nia nagród dzieciom polskimwogóle obcokrajowcom, za doskonałość w nauce języka amery-kańskiego, przemawiał poseł polki z Washingtonu Wróblewski,sa temat uczenia się języka an-gielskiego i amerykanizacji wo-góle.„Każdy _rozsądny człowiekpowinien nauczyć się języka te-raju, w którym postanowiłzamieszkać na stałe" - powie-dział między innemi poseł dr.Wróblewski - dodając: „uczącsię języka angielskiego nie zapominaj jednak o języku polskim".Kwestja amerykanizacji, po-Fuszona przez posła Wróblew.skiego, jest w wysokim stopniuaktualna i dlatego też zapatry.wania jego i Konkluzje podaje.my poniżej w całej rozchzłości:

„Jak wszyscy tutaj, i ja ro-

zumiem dobrze, że dziesiejszy

obchód oznacza przyczynek do

procesu zwanego  amerykanizo-

waniem. - Nie można jednak

wątpić, że proces amerykaniza-

kiedykolwiek nim był -czynem

politycznym, którego pomysł i

wykonanie przypisaćby jedynie

można było osobnikom, gru.

pom, lub partjom. Amerykani-

zacja stała się prądem o ogól-

nym charakterze - partym wła

sną siłą. Nie można go więcej

łączyć z osobnikami, lub partja

mi.

Co to jest amerykanizacja

Teraz, jeżeli rozumiem proces

amerykanizacji, jest to pro-

gram przygotowania mieszkań-

ców Rzeczypospolitej do zosta-

pełni rozumiejących swe obowią

zki narodowe, jakoteż prawa.-

Zdaje mi się, że taki program

nie może się ograniczyć jedynie

do nowoprzybyłych kandydatów

do obywatelstwa - lecz całych

poczucia narodowego nie jest
jednolitym,

Dlaczego amerykanizacja

wzrasta

. Duch dobrej woli okazanej

imigrantom _jest _tajemnicą

wspaniałych objawów patrjoty-

cznego zapału panującego wśród

byłych cudzoziemców i ich dzie-

ci, czego świadkiem wystąpienie

Stanów Zjednoczonych do woj.

patrjotyzmu - nie weźmiecie

mi za złe wspomnienia, że oby-

watele polskiego pochodzenia ni-

komu nie dali się wyprzedzić.

Wszelka kampanja zewnętrzna,

czy wewnętrzna, skierowana

przeciw temu procesowi amery-

kanizacji byłaby bezużyteczną,

gdyż powodzenie procesu przera

biania cudzoziemców na obywa»

teli jest tajemnica, jakiej dopa-

trzeć się można jedynie w gle-

biach duszy amerykańskiej. --

Jak długo obywatelstwo amery-

kańskie oznacza otwarcie naj-

większych sposobności życia, u.

zyskanie największego zabezpie

czenia dotąd wynalezionego dla

spokojnego zażywania życia i

wolności, wasze Stany Zjedno-

czone mogą przyjąć wszelką kry

tykę amerykanizacji z niezamg-

conym spokojem umysłu.

Amerykanizacja a język

angielski

„Oczywiście wyuczenie się an-

gielskiego języka „musi odgry-

wać niepośledną rolę w każdym

planie amerykanizacyjnym, Nie-

rozsądnem byłoby nie

mieć jak ważnem jest dla każ-

dego kraju, by jego obywatele

znali mowę ojczystą większości.

W każdym kraju obywatel mu-

si znać język, nacechowany ro-

dzimą kulturą. Niema skutecz-

niejszego środka dla zbliżenia

się zrozumienia myśli innego

człowieka nad użycie tego same-

go języka. Istnieje jeszcze inna

strona kwestji kwestja sposob.

ności do osiągnięcia powodzenia.

Któż będąc zdrowego umysłu nie

próbowałby posiąść wiedzy języ

ka, gdy nieznajomość jego mo-

że powstrzymać go od wszelkiej

szansy powodzenia. Oczywiście

nie mogę znaleść moralnego lub

materjalnego poparcia w. argu-

mentacji, że zapomnienie,. nie-

dbalstwo o swą mowę ojczystą

jest imigrantowi koniecznem

lub pożądanem do nauczenia się

angielskiego.

W Polsce uczą języka angiel.

jego .'

„Ja 'myślę, że zainteresuje

was fakt, iż dziś w Polsce wła-

dze szkolne kładą specjalny na-

cisk na wyuczenie młodzieży ję-

zyków angielskiego i francus-

kiego. Oba te języki - przynaj-

mniej jeden z nich wybrany

przez samego ucznia, - jest o-

bowiązkowym przedmiotem. ro-

zmaitych publicznych szkół pol.

skich. W dziesięć lat potem ty-

siące Polaków w ojczyźnie bę-

dzie mówiło waszym językiem i

 ny światowej. W tym objawie to wcale dobrze.

JAPONCZYCY PRZYJA-

CIÓOŁMI POLSKI

 

Japończycy często nie czeka-

li aż Polacy się do nich zwrócą,

a sami, nieproszeni, stawali w

obronie życia i mienia Polaków.

Oto np. w niewielkiej osadzie

Nowokijewsk dowództwo japoń-

skie wydelegowało kilku pfice-

rów, którzy chodzili od domu

do dowiadywali się, gdzie

mieszkają Polacy, spisywali ich

adresy i członków rodzin pol.

skich, a gdy w miejscowości tej

rozpoczęły się pogromy i grabie-

że bolszewickie, i gdy hordy bol

szewików próbowały wtargnąć

najpierw do domów polskich, -

bolszewicy zauważyli ku swemu

zdziwieniu, że przed każdym -z

tych domów stał na straży tol-

nierz japoński z gotowym do

strzału , karabinem. Znaleźli się

wówczas bolszewicy njeco śmiel

szej natury i, mimo straży ja.

pońskiej, zapragnęli spróbować

szczęścia w rabowaniu mienia

polskiego i mordowaniu naszych

rodaków, ale nie zdołali jeszcze

przekroczyć progu mieszkania

rodziny polskiej, gdy padli tru.

pem od kul. japońskich. Takich

i podobnych fragmentów ze sto

sunków polsko - japońskich na

Syberji dałoby się przytoczyć ca

łą masę, lecz wszystkie te szcze-

góły odnajdzie każdy w pamig-

tnikach, powieściach i materjale

historycznym z tych czasów.

Zapewne nie wszyscy wiedzą

o tem, że do rewolucji  rosyj-

sklej, nawet jeszcze jakiś czas

później, naród japoński albo

wcale nie wiedział o istnieniu

Polaków, albo też wiedział o

nich bardzo -mało. .Nazywano

nas w Japonji- jakwreszcie i

a

 

 

  

umyc): knjn'ch - „Russian". |

Dopiero od chwili zetknięcia się
Japończyków z nami na Syberji.
od chwili rozpoczęcia się akcji
ratunkowej wśród sierót wyg.
nańców polskich, nastąpił zwrot
w tej dziedzinie i od tej pory
Polacy byli stale  wyróżniani
przez Japończyków.

O nadzwyczajnie sympatyer-
nem odnoszeniu się Japonji do
Polski i Polaków, niechaj służy
fakt, że jedna z największych
gazet japońskich w Tokio „Hi.
chi Shimbun" o dziennej cyrku-
lacji do dwiich miljonów egzem-
plarzy, oraz inne równie wielkie
pismo „Japan Time", redagowa
ne w języku angielskim, poświę
ciły bardzo dużo miejsca potrze-
bom Polaków na Syberji, oraz
uświadamiały swych czytelni.
ków w ciągu dłuższego okresu i
czasu, co to jest Polska i kto|
są Polacy. Na tego rodzaju pro- |
pogandę niejeden kraj wydaje
miljonowe sumy, a Japończycy
tymczasem uczynili to dla nas
zupełnie bezinteresownie.
Gdy się ma takie dowody ży-

czliwości i przyjaźni narodu ja.
pońskiego, nie może i nie powi.
nien nikt się powstrzymać od
złożenia chociażby najmniejszej
ofiary na rzecz klęską dotknię:
tego dzisiaj tego narodu nam
przyjaznego, aby choć w części
odpłacić się mu za tyle bézinte-
resownej opieki, jaką otaczał
nas w chwilach ciężkich prob
podczas ostatniej wojny.

Nieście więc, Rodacy, ofiary,

aby udowodnić Japonji, że tak,

jak ona, tak i my pamiętamy (0
niej w jej niepoddającym się dzi
siaj. opisowi ni "

„Teraz, gdybym spróbował
zapatrywać się na kwestję ame-
rykanizacji Z pnktu widzenia
Polski, musiałbym przyznać 'że
istnieją niektóre żywioły w na-
szej sytuacji, jakie na pierw.
szy rzut oka mogłyby usprawie-
dliwić pewną obawę przed ame-
rykanizacją, lub raczej silnemi
ponętami, jakie amerykanizacja
ofiarowuje imigrantom. Polska
nie jest jeszcze przeludniona,
niema też obawy, by brakło tam
sposobności do pracy. Nie moż»
na zaprzeczyć, że opuszczenie
kraju przez st@sunkowo znaczną
liczbę ludzi, silnych rolników, po
najkiększej części, "sprzeciwia
się interesom Polski, jeżeli ci
imigranci nie powrócą po jakimś
czasie przygotowani do 'użycze-
nia czegośkolwiek z kapitału, ja- |
ki zebrali w doświadczeniu, zdol
ności do zorganizowanej pracy i
zaoszczędzili pieniądze dla pod.
niesienia narodowego bogactwa
Polski, To znowu sprzeciwiałoby
się interesom Ameryki.

„Nie można się dziwić, że A-
meryka pragnie, by imigranci
raz tu przyjęci, pozostali /na
stałe, zwłaszcza, jeżeli okażą się
dobrym nabytkiem dla swej.gor
liwości wpracy swej uczciwości
swej oszczędności, nie można się
dziwić, że kraj wasz korzysta z
przysługującego mu prawa wy-
zyskania tych niezrównanych w
moralnym i materjalnym sensie
sposobności, jakie daje imigran
tom, Nie widzę korzyści w usiło
waniu okrycia wyraźnych moż-
liwości w różnicy opinji naszych
krajów w stosunku do tej kwe-
stji. Pewny jestem jednakowoż
że istnienie takich możliwości
nakłada na strony odpowiedzia]
ne obowiązek urzeczywistnienia
ich, wyciągnięcia z nich właści-
wych wniosków.

 

1. V. # Brona, - Tak jest.
wo +-» -

Życzłiwy czytelnik. - Sądzimy, że
Bronx jest lepszy, Lekarz najlepiej
poradzi.

w ię «

Delegatowi. - Nadesłanej korespon
dencji nie zamieścimy, gdyż nie mo-
żemy i nie, mamy zamiaru zwalczać
tej wewnętrznej kliki w Waszej or.
ganizacji. Jesteśmy przekonani, że po-
stępowe grupy same wiedzą, że po-
winniśmy stać na straży interesów o-
gotu.

+06 z

A. B. Philadelphia. - Kartę otrzy-
maliśmy.. Dziękuj łaśnie Was
mieliśmy na myśli, Prosimy o szeze›
goly. °

k k +

J. L. £ Yonkers. -W stanie Maine
żyje 8,100 Polaków. Nie wiemy ile
przypada na Houlton.
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ARENA AUTOSCHOOL

New York City, posiadająca liczny komplet różnych typów sa-

mochodów modeli 1923 roku, Osiem samochodó

Licencja stanowa gwarantowana. ley'lsnthzi nludentomhwyda.
est skończeniu kursu specjalny dyplom mechani

wy 14 » >. Naplazcle po bezpłatny kalalog. anika,
fskołę otwarta codziennie od 9 rano do 9 wieczor.

Amerykańskie kobiety. w tym
sezonie zdobyły sobie renomę,
że są najbogaciej i najgustow-
niej ubierającemi się kobietami
na świecie. Nie wielka z tego po
ciecha dla ojców i mężów.

Że pewne kobiety jeszcze nie
rozporządzają dużą ilością rozu-
mu, wykazała niedawno zmar
ła kobieta w Woodstock, Va.-
która na łożu śmierci prosiła, by
razem z nią pogrzebana została
jej ulubiona kura. Stosownie do
jej życzenia, gdy umarła - ku-
rę zachloroformowano i - po-
łożono w jednej trumnie z jej
właścicielką.

ZAMÓWIENIA

Gorsety:zboty od 1 popeł.
do 9.16] wieczór.

1 STANICZKI - wykonuje
ANTONINA GIELERAK

68 kast 122 ot. Now York CityTelefon Wazlem 3922.

 

 

POLSKA | LECZNICA
Dr. Michael A. Iogolewicz

POLSKI LEKĄKZ
86 - Znd Ave., róg 5 ulicy

New YorkSPECJALNO#C
Leczenie Elektrycznością

i djagnoza zapomocą
Promieni „X".

coznły PRZYJBŚ10 do 1 przed południem 1
#, edzie umo

Teicton: biy pote Tote-
 
 

Telefon: Stuyvesant 2057
DR. -MED. M. M. KADETZ

Preeprowadall sip na
215 Second Avenue,
vomiędzy 13 1 14 ulicami.

Ł Godalny: 9-12 i 6-3. W niedzielę 9-1

J. H E L L E R
ADWOKAT 1 NOTARJUsZ

wszelkie sprawy amery.
kańskie, jakoteż starokrajowe

w swoim biurze. przy:
”:qu 1.4 Street, .New York City

ain c
uit satesprea

 

Telefon: Orchard: 1631.

JÓZEF HALICKI, M. p.
- Laxanz -

covert: ,
o

w neduitle ih naw?«. do godziny 3 popołudniumi East io Sri
New York cug,???-_
-_

DR. BRYAN
333 Rast 17 Bt,. New York City
Lace wunerwów,

"

narek 1 "pechieen;""
anca ;> tana do 1.« 1:01. wieczórw Hledaitle 7.O
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CHOROBY CHRON
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Krwi, nerwów, nerek i pęcherza

RADA Damato,
MOWIMY po mfgxu.

Or. ZINS -
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an t).pime to

r::awd do ;GWŚĘĘKEL

Dr. J. Abowitz

SpecJatista chorób męskich
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329 East toth St.

pomiędzy Ave. A i B.
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POLSKA SZKOŁA

Automobilowa

Czy cucecić zostać soiereńu»
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TRĘDOWATA

   
(54) (Ciąg dalszy)

Od stajen zbliżały się do startu elegan
ckie sylwetki jeźdzców na rasowych ko-
niach. Skupiał ich przed sobą książę Giersz
torf, ubrany wcylinderi długie palto z po-
łani, Trzymał on kartę z wyliczeniem na-
zwisk jeżdżących panów, oraz ich wierz-
chowców i według spisu puszczał na tor.
Wyjeźdzali po czterech. Konie szły z wdzię-
kiem, brały przeszkody z mniejszem lub
większem powodzeniem, ogólnie jednak do-
brze. Czasem odsunęła się deska z przeszko-
dy, zaczepiona kopytami, ale nim drugi
jeździec nadjechał, stajenni naprawili ba-
rjerkę. Orkiestra na osobnej estradzie oży-
wiała i tak już szeroko płynące humory.

W jednej z większych lóż znajdowało
się towarzystwo ze Słodkowic,księżna Pod-
horecka i Rita, strojna, świetna, ale niespo-
kojna. Na jej koniu miał jechać Wiluś. Pan
na Rita była, jak w gorączce. Siedziała obok
Stefci i zaczęła jej się żali
- Czy tylko Wiluś weźmie przeszko-

dy?
- Chciałby napewno, zależy to od ko-

nia - odparła Stefcia.
- Dużo zależy! zwłaszcza, że Wiluś

niezbyt świetny jeździec. Przytem i Buc.
kingham ma swe narowy.

-- Czemuż nie jeździ kto inny? Na-
przykład pan... «
- Trestka zapewne? 0, dziękuję! Zna

rowiłby mi konia. Zresztą... nie chciałam.
A Wiluś uparł się. Nauczyłam go tylko, jak
Ia postępować z Buckinghamem.
- Uważajcie panie, ordynat wyjez-

dial - zawołał, wychylając się z następ-
nej loży, baron Weyher.

Stefcia zwróciła oczy na tor i całą po-
stacią podała się naprzód. Wyglądała ślicz-
nie w kremowej sukni i strojnym białym
kapeluszu. Nie miała na sobie żadnych bły-
skotek, tylko wpięła do stanika parę herba-
cianych róż. W innych lożach siedzące pa-
nie przyglądały jej się natarczywie. Nie:
które dziwił poufały stosunek jej z panną
Ritą, serdeczność pana Macieja, Luci i na-
wet zwykle mało przystępnej pani Idalji.
Ta młoda dziewczyna z nazwiskiem nie „z
towarzystwa", a wesoła, rozmowna, dowcip
kująca śmiało z Trestką, który miał sławę
zagorzałego sferowca, zaciekawiała, nawet
gniewała. Była dobrze ubraną, ładną i nie
raziła niczem, prócz nazwiska, lecz to wy-

 

starczyło, by spoglądać na nią z ukosa. Ale ,
Stefcia nie dręczyła się tem, Miała popar
cie w licznem gronie z okolicy Stodkowic,
a że wiele z tych osób uważano powszech.
nie za najpierwsze w wysokich sferach,
więc czuła się swobodną, pomimo nieprzy-
chylnych spojrzeń innych. Teraz, kiedy wy
chylona z loży spoglądała na tor, nikt na
nią .nie patrzał, Każdy był zajęty tem sa-
mem.

Od startu ruszyło czterech jeźdźców:
Waldemar, Trestka, młody Znin i Broch-
wicz. Wszyscy na koniach ordynata, on sam
na Apollu. W obcisłemubraniu i żółtych
sztylpach, w białych rękawiczkach, miał w
swej postawie dużo klasycznej dzielności
przy pewnem zaniedbaniu. Siedział jak
przymurowany na koniu z zimną krwią i
wielką pewnością siebie. Spokojnie normo-
wał rozgorączkowanego wierzchowca, Był
wspaniały. Trestka siedział i jechał preten-
sjonalnie, klnąc i wciąż majstrując koło bi-
nokli. Znin miał minę znudzoną, Brochwicz
najwięcej zbliżał się podobieństwem do
Waldemara, tylko tamten go przewyższał.
Bieg się rozpoczął. Chociaż wszyscy czte-
rej równocześnie ruszyli, Apollo natych-
miast wysunął się naprzód. Brał przeszko-
dy z fantazją, bez trudu, jak piłka podrzu-
cana w górę przez rakietę. Przejeźdzając w
ewale naprzeciw 1óż, Waldemar zręcznym
ruchem uniósł w górę kapelusz. Odpowie-
działo mu gorączkowe powiewanie chu-
steczkami zachwyconych pań, Stefcia ani
drgnęła, tylko na twarzy jej wykwity silne
kolory i oczy pociemniały : od wewnętrz
nego wrażenia.

Podobał jej się ten świetny jeździec.
Cała jej dusza rwała się do niego, tysiące
słów wyrywało sig na tor, ale usta mileza-
ły. Siedząc bez poruszenia, mówiła: „Nie
można". Tym jeźdzcem był Waldemar Mi-
chorowski, ordynat głębowicki, pan z pa-
nów, magnat jeden z najpierwszych w kra-
ju, noszącystarożytne nazwisko, opromie-
nione mitrą książęcą w herbie, w aureoli

sb. Ne a

| jeżdzę.
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nieprzejrzanych szeregów hetmanów, se-
natorów, kanclerzy i wojewodów. A ona
Rudecka - ze starej i dobrej szlacheckiej
rodziny, z rodzin bez skazy, ale tylko Ru-
decka. Budził się w niej bunt, zadawała s0-
bie pytanie, dla czego i ona nie może oka-
zywać mu swych uwielbień, jak panie z
arystokracji. Na trybunach, zajmowanych
przez inteligencję, nie arystokrację, pano-
wał również zapał, wzbudzony ukazaniem
się ordynata, a nawet i w tłumie. okalają
cym hipodrom. Ale Stefcia czuła, że będąc
tam, szczerzej mogłaby objawiać swe za-
chwyty. Tu - nie wolno jej...

Konie obiegły tor dwa razy. Wszystkie
przeszkody wzięto dobrze, przed ostatnim
begiem Waldemar dał rozkaz podwyższenia
barjerek: Przebiegając koło startu, porozu
miał się z towarzyszami. Znin i Brochwicz
przyjęli zmianę, tylko Trestka złąkł się.
- Czy pan jest pewny Salamandry?

- zapytał ordynat. '
- Jej - tak! ale skoro pan siebie nie

pewny...
Konie ich rozniosły. Trestka wstydził

się pozostać, lecz nie ufał sobie.
Podwyższone barjeryzrobiły wrażenie

w lożach, Pan Maciej obawiał się wyraźnie.
Stefcia drżała, panna Rita była wprost za-
chwycona.

Ruszyli. Waldemar jechat na czele.
Pierwszy skok... Dobrze! Apollo przez

mgnienie oka zawisł w powietrzu, spadł lek
ko na ziemię i pomknął raźno.

Druga przeszkoda... Dobrze!
Trzecia, czwarta... Doskonale!
Apollo szarżował dzielnie, pierwszy

dopadł do startu.
Książę Giersztorf winszowal, z 14%

brzmiały brawa. Wszystkie konie ordynata
popisały się dobrze, ale najlepszym jeźdz
cem był sam ordynat: potrafił kierować
wierzchowcem swobodnie i zręcznie. Apol-
lo fruwał nad barjerami lekko, bez wysił-
ku. Znin i Brochwicz przesadzali sztywniej.
Trestka na Salamandrze, ślicznej gniadej
wierzchówce ze Słodkowie, jadący na koń-
cu, zaczepiał o każdą barjerę, gdyż ściągał
nadmiernie cugle, widocznie bojąc się. Ra-
sowa klacz cierpiała nad swem upokorze-
niem szła wdzięcznie, płynnie i czuła się
na siłach zawiśnięta w powietrzu. Ale oba-
wa jeźdzca udzielała się i jej. Ściągnięta w
pysku, traciła pewność siebie, gorączkowa-
ła się, za każdem uderzeniem kopyt w de-
ski barjerek drżała nerwowo, zdwajając
pęd. Przed nową przeszkodą wznosiła gło-
wę do góry, jakby z dumą i zapowiedzią,
że teraz już weźmie, że się wyzbyła lęku,
że okaże swe zdolności. Ale Trestka, prze-
straszony widoczną determinacją klaczy,
ściągał gwałtownie cugle, zaciskał kolana
i kopyta uderzały znowu w deski. Tak do-
padł do startu.
- Szlachetne zwierzę, ale słaby jeż.

dziec! - odczwał się dość głośno książę
Giersztorf.

Waldemar zły podsunął się do Trestki
i rzekł e wymówką:
- Panie, Arzeba mię było uprzedzić, że

pan się obawia. Ostatniego biegu mógł pan
nie próbować.

-Ale ba! wszyscyście lecieli na zła.
manie karku, ja sam cofać się miałem? Ta
pańska szkapa warta kuli w łeb, Myślałem
-że mnie djabli wezmą. Ja te uderzenia do
tad czuję w głowie.

Wtrącił się książę „starter".
. ;- Klacz dobra, tylko pan nie nadaje

się do arabów, panie hrabio. Nie trzeba się
było afiszować. Mógł pan zresztą jechać na
folblucie, może angielska krew prędzej pa-
sowałaby do pańskiej gorączki. A tak wy
szło fiasko!

Trestka zrzucił binokle,
. -Nie mam veny. To mnie pociesza,
że pewno nikt na mnie uwagi nie zwrócił,
Byli lepsi!

. A panna Szelizanka? - zapytal Broch-
wicz.

- Ech! może nawet nie widziała, że

Na drodze do stajen konie musiały iść
wolno, gdyż tłumy publiki cisnęty się, by
legie] widzieć wracających jeźdzców. Ja-
kaś młoda osoba, nieżle ubrana i przystoj-
na, patrzała chciwie na ordynata i w chwili
kiedy koń jego przechodził obok, zawołała
dość głośno:

- Jaki dzielny i jaki piękny!
(Ciąg dalszy nastąpi).
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IRVINGTON. N. J.
I.

Irvington, nasza siedziba stała,Jak mówią, z farmy powstała.Myśmy za farmą tęsknili,Tośmy się tu osiedlili.
ILIrvington, by osiągnąć wygląd(miasta,Rozszerza się i rozrasta.I od dawna idzie mowa:Hilton się w Iainnon schowa.

Irvington ma już chińską
(laundr'g

I ma także Atlas Foundrę,
Ma i Town Hall i straż pożarną,
Irvington już nie jest farmą.

Handel, to jest Irvingtonu hasło,
Sol, pieprz, meéki, stone masło,
Groser, buczer, sklep bławatny,
Każdy, tu do handlu zdatny.

V.
Irvington ma swe piękności
Parki, rzeczki i ochłody,
A dla zdrowia swej ludności
Wielki zbiornik dobrej wody.

VI.
Irvington nam też doradza,
By dla zdrowia naszych dzieci,
Aby one zdrowe były, ,
Powymiatać z yardów śmieci,

Irvington Speedway wyrówna
Według najnowszej kultury.
Wierzcie, państwo, nikt nie

(pozna,
Że tu były doly, dziury.

VII.
Grove €ityzen Association
Zrobi z nas dbywateli,
Więc zrobimy z Irvington'em,
Co tylko będziemy chcieli.

IV.
Irvington Park Olimpic
Zbudował staw kąpielowy,
To też wielka ilość ludzi
Spędza tutaj dzień niedzielny,

x. >

Irvington ma jeszcze miejsce
Dla dzielnego Polski ludu
Co czy w pracy czy też w wojnie
Dokazuje „Wisły Cudu".

XI
Irvington już patrzy dalej,
Wszelkie przeszkody rozwali
I rozwali dość szeroko,
Bo na „Maplewood" ma oko.

XII
W Irvington'ie, żyć wesoło
W tej cichej, pięknej mieścinie,
Niech też świat wie naokoło,
Z czego nasz Irvington słynie.
Irvington, N. J.

JAN URBANOWICZ
 

GLEN COVE, N. Y.

W szpitalu Mineola, dnia 5-40
września o godzinie 3-ej po po-
łudniu zakończyła swe życie o-
fiara wypadku automobilowego,
pani Rozalja Sucharska, zostawia
jąc po sobie w wielkiem smutku
pogrążonego męża oraz duże gro-
no przyjaciół, a co najgorsze o-
sierocając swych trojga małych
dziatek,

8. M.

LOWELL, MASS,
 

Sprawozdanie z. uroczystości
Sierpniowej

W niedzielę dnia 26 sierpnia,
Polonia tutejsza święciła wielkie
święto 9-cio letniej rocznicy Wiel
kiego Czynu Józefa Piłsudskiego,
które zostało urządzone przez po-
stgpowe Towarzystwa w Domu
Polskim.
Przewodniczący ob. A. Pgpro-.

wiez rozpoczął obchód, Wielki
portret Piłsudskiego znajdował
się na froncie sceny ubrany wień
cami z zieleni i kwiatów. Setki
ludzi, którzy pospieszyli złożyć
hołd Wielkiemu Wodzowi, z tru
dem pomieściło się na obszernej
sali
Na sekretarza powołano niżej

podpisanego. Następnie przewod=
niczący w krótkich słówach opi
sat rocznicy sierpnio-  

 

wej, jakoteż w krótkości streścił
życiorys Józefa Piłsudskiego. Z
kolei dzieci, które uczęszczają do
szkółki zorganizowanej przez U-
niwersytet Ludowy, gdzie Dr. J.
Dziura wykłada pisownię polską .
i historję, odśpiewały hymn a-
merykański i polski. Mała dziew
czynka Milcia Wasylak wypowie
działa śliczną deklamację „W ro-
cznicą Sierpniową", za co ją pu-
bliczność nagrodziła burzą oklas-
ków.

Na pierwszego mówcę powoła»
no St, Mierzwę, który przedsta-
wił, w jaki sposób została nasza
Ojczyzna oswobodzona i aby tę
wolność zachować, trzeba dalej
wytrwale pracować nad uświada
mianiem siebie samych i coraz
to szerszych mas, Trzeba dopoma
gać materjalnie, aby naszą kul.
turę wzbogacić bardziej, bo gdy
kultura będzie bogatszą, to cały
naród będzie bogaty.
Następnie dzieci odśpiewały kil

ka pieśni okolicznościowych. Po
śpiewie wygłosiła deklamację
panna Tubek. Z kolei odegrał kil-
ka utworów solo na skrzypcach
pan Ratyna, a swą artystyczną
grą wywołał huragan oklasków.

Wreszcie powołano na mowcę
ks. Józefa Leśniaka, proboszcza
Narodowej parafii, który mówił
o wszystkich czynach Piłsudskie-
go. Ostro napiętnował tych, któ-

! rzy sieją oszczerstwa na tego wiel
kiego Wodza Narodu. Wspomniał
o wypadkach grudniowych, W
końcu swego przemówienia od-
czytał kilka wyjątków z prasy
prawicowej, jakto głoryfikują róż
ni grabarze Polski mordercę Nie
wiadomsklego, i jak ta sama pra-
sa rzuca się z jadem nienawiści
i podłymi oszczerstwami na Bu-
downiczego Polski, Józefa Pił
sudskiego.
Nadmienić wypada, iż podczas

mowy ks. Leśniaka panował o-
gromny nastrój pomiędzy publi-
cznością, a kiedy wymawiano i-
mię Piłsudskiego, sala trzęsła się
od: oklasków.
Następnie młoda artystka, Ma-

nia Gondek śpiewała solo.
Po śpiewie wystąpiły dzieci ze

szkoły Dr. Dziury i odśpiewały
bardzo pięknie wieniec melodii
polskich. Publiczność bardzo się
zachwyciła i długo oklaskiwała.
Panna Stasia Buczyńska wy-

głosiła śliczną deklamację „Por.
tret Piłsudskiego", Podczas de-
klamacji panował nastrój nie do
opisania; było cichutko, tylko
łzyspływały nietylko z lic kobie-
cych, ale i męskich.
Ostatni przemówił Dr. J. Dzłu.

ra, który mówił dużo o walkach
bohaterskich Legionów, W koń-
cu odczytał kilka wycinków z pra
sy polsko amerykańskiej jak -
„Dz. Związkowy", „Dz. Narodo-
wy" i inne, szkalujge tych co po-
szli nieść życie za Ojczyznę. O-
stro napiętnował oszczerców. W
końcu apelował aby stanąć do
walki z kanalją oszczerstw.
Po mowie p. Gondek zagrała

kilka utworów na fortepianie, a
podczas gry odbyła się kolekta
na oświatę. Ogółem skolektowa-
no $52,73; po opłaceniu kosztów
$17.50, zostalo $35.28.
Odépiewaniem hymnu polskie-

go ur o go-
dzinie Gej wieczór, ,
Podziękowanie należy się ko-

mitetow.i który tę piękną uroczy»
stość urządził z tak bogatym pro-
gramem, a w szczególności Dr.
Dziurze, który wyuczył dzieci de-
klamacji i śpiewów, które tak
pięknie program przyczdobiły.
Kończąc, chcę nadmienić, że na

wieść o obchodzie, różni nagania
cze księżo pańskie z pod znaku
„zdrowy duch" przeszkadzali w
różny spoób, aby obchód się nie
udał a w dzień obchodu wyna-
jęli 1 wywozili ludzi
na piknik za darmo, aby w ten
sposób odciągnąć ich od Obcho-
du, lecz tu srodze się zawiedli,
bo na obchód zebrało się tyle pu-
bliczności, jak się nigdy nie spo-
dziewano, Przekonali się, że w
Lowell. jest znaczna; większość lu
dzi zdrowo myślących.

Fr, Tebich, sekr. Obchodu.
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   Każde twierdzenie dotyczące

czystości i własności zdro-

wotnych mleka Borden's Ga-

tunek "A' poparte jest fakta-

mi- odWas zależy, aby się

o tem przekonać.
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Dzisiaj! . WIE C -Dzisiaj!

Tow. Marji Konopnickiej u-
rządza we środę dnia 12-go b. m.
o godz. 7:30 wieczorem w sali
Domu Narodowego, ogólne zebra
nie członków tegoś Towarzystwa,
oraz

 

WIEC,

na którym będą omawiane spra-
wy dotyczące polskiej szkoły wie
czornej im, Marji Konopnickiej.
Przemawiać będą Kapitan Gu-

towski, obecny kierownik szkoły
Rady Oświatowej w Nowym Yor-
ku; ob. Gorzański, prezes Rady
Oświatowej; ob. 8. Rozen, sekre-
tarz Rady Oświatowej.
Rodacy!

Zabłąkana kula

Podczas wymiany strzałów, ja-
ka miała miejsce 'na rogu ulic
Georgia i Sutter Ave., została po-
strzelona niejaka Anna Newman,
532 Sutter Ave.
Z poważną raną lewej nogi

przewieziono dziewczynkę do
szpitala Kings County. Sprawców
strzelaniny Samuela Reingold i
Henryka Gotieb aresztowano. -
Świadkowie zeznali, że obaj aresz
towani grali w karty przed kilko-
ma dniami i Reingold
wszy dość poważną sumę obiecał
dług uregulować nazajutrz. Po-
nieważ to nie nastąpiło, Goticb
spotkawszy dłużnika rzucił się na
niego i począł bić, ten chcąc się
ratować, wyjął rewolwer i począł
strzelać, "

 

Kolizja hod

 

Szkoła Marji Konopniekiej,iste
niejąca dwa lata w Domu Naro-

z nauki 240 dzieci! Nauczyła o-
na tę polską dziatwę czytać i pl» ,
sać językiem ich ojców, a co naj»
ważniejsze, zaszczepiła w ich ser»
cach miłość i szacunek dla Na-
rodu Polskiego.
Komu zależy na tem, aby dzie

cko swe wychował w duchu czy»
sło narodowym, komu zależy na
tem, aby bronić naszą dziatwę zro
dzoną na obczyźnie przed wyna-
rodowieniem, ten niech
dzie na to zebranie, niech wysłu»
cha mówców, którzy wskażą mu
dodatnie strony szkół narodo-
wych, niech obecnością swą, do="
da bodźca do pracy innym.... .

Niech nikogo z Was, amy
nie braknie na tem zebraniu! _

Komitet Szkoły ***,
im. Marji Konopnickiej |'
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wa ebięca: okuary.

- Rane od16 gas
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POLSCY LEKARZE

DR. LOUIS 8. GRYCZ

Pom. Manhattan Ave. Franklin at.
04 1 do 3 i od 6 do 8 wieczór, "~
W niedzielę od 13 do 2 popołudnie, :

 
 

Cztery osoby doznały niebez-
piecznych obrażeń ciała i znaj-
dują się na kuracji w szpitalu
Beth Moses, gdy zderzyły się dwa

na - i ulic
Throop Ave, i Ellery St. Obrażeń
ciała | głowy doznali: Józef Za-
polski, 163 Mc Kibbin St., Sam
Katz, Rose Rosenberg 1 Lillian
Usłow. Zderzenie było tak silne,

jeden z samochodów się prze-
wrócił, przygniatając swoim cig-
żarem znajdującewię w nim oso-
by, < K

---

Przejechany

Gdy Jan Markowicz, lat 30, 66
66 Herzl ulicy, przechodził na
drugą strong Pitkin Ave., w po-
blizu Amboy St. najechat samo-
chód ciężarowy, którego kierują-
cym był Karol Robin, 254 Kings
Highway. Poszwankowanego prze
wiozło pogotowie ratunkowe do
śzpitala św. Marji, gdzie lekarze
skonstatowaliźe Markowicz ma

i Aid,"? |

 łony kręgosłup, _'
ifitnellA0zuo) 

Telefon: Bouth 198. -
Bt. M. Lewandowski, )
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Dr. Franciszek W. Wiński

Dwa biura w Brooklynie:
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".WWIADOMUŚCIINNEWJERSEY
PASSAIC

W sobotę dnia 15-go września,odbędzie s masowe zebranie Od.Z. $. P. na sali" 667 Tomczyka iMagdzinka, 83 -- 8ma ulica. Po-godzinie 7:30 wieczór.Na zebraniu tem przemawiaćbędzie znany Połonji ob. H, Li-wacz z Filadelji, Bardzo ważnesprawy będą omawiane dotyczą-ce szkoły, która rozpocznie się20-go b. mProsimy o liczne przybycie.KOMITET.¢ (15)
Do Polonji w Passaic!

Oddział im. Ossowskiego Z. S.P. urządza ostatni piknik w tymsezonie, który odbędzie się 16gowrześnia w niedzielę w Belmontparku, Garfield, początek o go2-ej po południu. Jak zawsze, taki tym razem spodziewamy się po-parcia Polonii. Tak młodzi, jaki starsi z niecierpliwością oczekują niedzieli 16-go września, po-nieważ przekonani są że tylko na.. naszych zabawach mogą się ba-wić po polsku.Muzyka doborowa czysto pol.ska przygrywać będzie miloSni-kom do tańca, różne niespodzianki dla rozrywki oraz będzie wy-głoszona rozrywkowa mowa dlazmęczonych, przez prof. tow, H.Liwacza z )(16)
JERSEY CITY Kupują domy

 

Stefan Lewandowski kupił trzypiętrowy dom na rogu Warreni Sussex ulic od p. A. T. Davisza 4,000 dolarów.Wacław Pałac kupił 2 piątro-wy dom pn. 66 Sussex ul. od Leo-na Skrzyńskiego za 9,000 dolarówBronisław Zalewski kupił 2 piątrowy dom pnr. 189 Van Horn ul.od W. H. Fletchera.Stanisław Knoll kupił piątro-wy:dom: pnr. 32 Winfield Ave.
od Ch. J. Salvato za 10,000 dol.
 

W:!ępuyq w (związek
~ małżeństwo

~~~tigencj¢ Slubng btrzyniali Jan
Łapiński, 215 Ave. E., Bayonne i
Stanisława Wiśniewska, 283 Old
Bergen Road. Świadek: Zofia Wiś

283 OldBergen Road.

i Otrzymał:odszlzmlawmu

"W, Ciążkowski, 603 Henderson
il; otrzymał za polłuczony wiel.
Jej, palec u lewej nogi podczas pra
cy dla Erie Railway Co, 107 do-
Iarów, *
Jan Nizmański, 6 Bishop ul.

”fink! prawe ramię podczas pra
dla J. Richmuller, otrzymał
' dolarorw
Zhan©
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Spodziewają się podwyżki
'cen

W epcovu handlarze węglem

nwmdamm interesantów, że na
razie pozostają jeszcze stare ce-
ny-na węgiel, czyli 13,85 za lo-
nę jajkowego węgla (e8g coal).
Spodziewają się jednak, że po za
akceptowaniu planu rządowego,
który przewiduje podwyżkę kosz<
tów produkcji, „właściciele ko-
palń zechcą powelovsaé swój u-

  

~

szezerbek, natoreniem większych |

cen na węgiel. Chyba, że rząd z8-

broni jakichkolwiek  podwyżek-

Gubernator stanu Pennsylvania,

Pinchot, usiłuje wpłynąć ną pre-

_zydenta Coolidge, by ten

od. miedzystanowej komisji han-

of

MECO_LZ____-

' I Były Wojek Polskich

«w33331,“it, Ave.
e

Alton, Waverly G21
«Dr. J6ZEEF MICHALSKI
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dlvvu-j,zniżenie opłat za przewóz
węgla, co dałoby gwarancję, że
węgiel nie będzie droższy. Nara-
zie nie ma nie pewnego, „jak pre-
zydent zapatruje się na tę sprawę.

BAYONNE

Radzą nad stacją

Od kilku tygodni ojcowie mia-
sta i inni, omawiają wszystkie
„za" i „przeciw", t się pro-
jektu Budowy wiWslncji o-
krętowej i kolejowej. Zdaniem
komisarzy miejskich, plan jaki
przedłożyła New York Terminal
Company, nie może być przyjęty
w takiej formie przez miasto. -
Już w następnych tygodniach ma
być takwestja załatwiona,

  

 

- --
Nowi"właściciele

Pani Stanisława Kukowska ku
piła dom na rogu Ave. A i 13
ul. od D. Cohen.

I. Puczyński kupił 2 domy na
rogu Orient i Dodge ul. od Realty
Ass. za 11,000 dolarów.

Stanisław Włodarski kupił pig-
trowy dom pnr. 16 W. 19 ul od

Antoniego Punch.

J. Piehini kupił murowany

dom na rogu Boulevard i W, 21

ul. od W. Kiczeńskiego.

PLAINFIELD

Amator na cudzą... żonę

 

 

Był stołownikiem i przymilał

się swej gospodyni, co nie podo-

bało „się. jej mężowi. Nareszcie

cierpliwość mężowska się wyczer

pała i zażądał by czuły „bortnik"

poszukał sobie innego mieszka-

nia, co też ten ostatni przed kil-

ku-dniami uczynił Zdawało się,

że wszystko skończone, tymeza-

sem,, gdy policja zaalarmowana

strzałami wpadła do mieszkania,

znalazła gosposię z przestrzelo-

nem uchem i „Bortnika'z kulą w

ramieniu, Bortnika aresztowano

pod zarzutem napadu z intencją

zabójstwa.

Oto historja trójkąt; małżeń-
skiego,, podana przez miejscową
policję. „Bortnik" nazywa się Fr.
Dowalski, d (gospodyni, p. W.
Phisster, 1448 W. Front ul. Strze-
Janina midla miejsce w micszka-
niu p. Phisster, gdy p. Ph. nie
chciała zgodzić się na ucieczkę z
Dowalskim.

 

NEWARK

przez psa

Pięcioletni Aleksander Baliński
zam. pnr. 682 Grand ul. zabawiał
się z psem, który go w trakcie
zabawy ugryzł w górną wargę-
Zabrano go do miejskiego szpi-
tala, skąd po otrzymaniu opatrun
ku, powrócił do domu.

„KLUB ŻYCIA" - Młodzież ne-
warska urządza Pierwszy Bal Jeslen-
ny wtobotę 15-70 września na sali
P. K. Ow. 255 Court St. Zabawa dla
wszystkich: ( (**

R. A. Borkowski,

AMERICAN LEGION - POST 98
- urządza Wielki Bal na sali Pol.
Klubu Ośw. w sobotę Z2go września.
Zabawa weteranów zasługuje na po-
porcie.
Muzyka, pierwszorzędna, Uciechy

i zadowolenia dla każdego mnóstwo.
R. A. Borkowski.

Dr. GeorgeTVHarding, ojelec
zmarłego przedwcześnie presy-
denta rozdawał na ulieach
tion, O. marki wydane ku uezeze-

niu pamięci jego syna

 

E X T R A !

Posiadamy na składzie wielki wy.
bór Plór w najlepszych gatunkach,
czysto, nie zleżałe, po cenie od 856
1 tryżej. Posiadamy również impor.
towane materjały na wsypy. -
Chcesz dobry, a świety tot
zajdź lub pisz natychmiast do nas,
Zamówienia dostazesamy trokle
lub przez

* -w, HUMENCKJ
ukiuBikahetń, N. J.

. obok. polskiej. apteki.
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„Nowy Świat"

SZANQWNLCZYTELNICY!
Strasznakatastrofa nawiedziła Japonję.
Setki tysięcy osób zabitych - tysiące obłąkanych z

rozpaczy i przerażenia, setkitysięcy skazanych na głód -
miljony bezdomnych.

Cały naród amerykański pospieszył z pomocą Japoń-
czykom.

Prezydent Coolidge wydał odezwę do Narodu, a A-
merykański Czerwony Krzyż postanowił zebrać $5,000,000
dla ofiar katastrofy. .

Polacy mieszkający w Ameryce powinni pnyjśc z po-

mocą kom. P.
zawsze byli przyjaciółmi Polski

Marszałka Piłsudskiego, że

y o tem, Że Jap
że przyjęli serdecznie

SIEROTOM SYBERYJSKIM
przez długi czas pomagali z taką serdecznością i miłością,
iż biedne sierotki ze łzami w
broczyńcom.

oczach dziękowały swoim do-

Naszym obowiązkiem jest dzisiaj, gdy japończyków
dotknęło nieszczęście spłacić dług moralny za gościnne
przyjęcie sierot polskich.

Z dniem dzisiejszym otwieramy listę składek
„DLA OFIAR KATASTROFY W JAPONII"

Pieniądze zebrane oddamy Amerykańskiemu Czer.
wonemu Krzyżowi, jako ofiarę Czytelników „Nowego
Świata".

LISTA OFIAR OTWARTA BĘDZIE TYLKO PRZEZ
10 DNI.

Listy z datkami adresować:
Datki opublikowane będą w „Nowym Świecie".

(OFIAROM KATASTROFY)

„NOWY ŚWIAT", 24 Union Square,
New York City

Z GALERII DZIWAKÓW
 

Malarz francuski nauczył war.
szawiaków sztuki urządzenia
sobie spokojnej starości,

W drugiej połowie 18-go wie-
ku zjechał do Warszawy i osiadł
tu na stałe zdolny miniaturzy-
sta i akwarelista, francuz, Ka-
rol d'Aurigny. Popierany przez
Stanisława Augusta, malował
mnóstwo portretów miniaturo-
wych dla panów i wybitniejszej
szlachty. Po wyjeździe króla do
Petersburga, artysta był jed.
nym z nielicznych, który pozo-
stał w stolicy, uważając ją za
swoje miasto rodzinne. Prze-
trwał wszystkie niepokoje, brał
podobno udział w obronie mia-
sta przed najefdzcami, |preety?
rządy pruskie, Księstwo Warsza
wskie i zmarł na rok przed re-
wolucją ostatniej regularnej ar-
mji polskiej, mianowicie dnia 4
listopada 1830 roku.

Pracowity za młodu i oszczę-
dny, już w 30-tym roku życia
dorobił się okrągłej sumy. Wmó
wił w siebie, że to co posiada,
wystarczy mu do końca życia-
ma bowiem przeczucie, że dłużej
jak lat 50 żyć nie będzie. - Ze
swoim majątkiem urządził się w
sposób niesłychanie oryginalny.
Całą sumę podzielił na 20 rów-
nych części, t. j. na tyle lat,
wiele mu do życia pozostało.

Nie bawił się w lokowanie na
procenty i żył jak rentjer. Prze
czucia omyliły go. Skończył 50
lat życia, pieniądze się wyczer-
pały, a zdrowie dopisywało. Nie
mając z czego żyć, chciał powró
cić do malarstwa, lecz nadeszły
inne czasy, artystów swojskich
o wiele zdolniejszych było coraz
więcej,-miasto zupełnie o nim
zapomniało.
D'Auvigny został żebrakiem,

lat 20 tułał się po Warszawie i
zmarł w ostatniej nędzy, pocho
wany w grobie generalnym na
cmentarzu: świętokrzyskim.

Henly--- ze 

Śliwki - wszelkiego rodzaju
są pożywnej działają podnieca-
jąco na kiszki, lecz powodują
wzdęcia; czystczą"fałdy w kisz-
kach; skórka rozkłada się -nie
prędko w organiźmie, dlatego
też osoby, «cierpiące na kiszki,
powinny jeść śliwki obrane i w
małych ilościach. Suszone śli.
wki działają jako lekki" laksa:
tyw wyśmienicie i były już od-
dawna używane, jako domowy
środek leczmcy.

Czereśni
wieraja ten.

  -Apoływneiza,

PHILADELPHIA, PA.

Szkoła Tańców Klasycznych p.
Anny Niementowskiej urządza
wielki popis w niedzielę, 7go paź-
dziernika w Domu Polskim, 211
Fairmount Ave, Początek o 7-j
wieczorem, Ceny miese $1.00 i
756. Program nader bogaty.

Odtańczone będą tańce naro-
dowe wszystkich ludów słowiań-
skich, tańce orjentalne, greckie,
baletowe. Oryginalne kostjumy,
wsphniałe efekty świetlne. Kie-
rowniczka i twórczyni pierw-
szego polskiego baletu w Filadel-
£ji, prosi Polonję o poparcie.

(pl2)

Szkoła języka polski

w Domu Polskim

Chcąc dać możność rodzicom
polskim, nauczania swych dzieci
języka polskiego, Oddz. No. 5 Zw.
Soc. Pol: postanowił takową pol.
ską szkołę zorganizować dla dzie
ci, od Int sześciu do szesnastu.
Nauka odbywać się będzie raz

w tygodniu prawie bezpłatnie, bo
tylko dwa dolary za cały rok
szkolny. Wpis dzieci i otwarcie
szkoły odbędziesię w sobotę dn.
15-go września, o godzinie 2-giej
po południu w Domu Polskim,
211 Fairmount Ave.

Prosimy, ażeby Polacy skorzy
stali z tej sposobności i wpisali
swe dzieci do tejże szkoły, gdzie

I bardzo wiele mogą skorzystać.
Komitet.

(15)

Powiadamiamy Polonię w po-
łudniowejstronie miasta Filadel-
1ji, że z dniem 17 września 1923
r. o godzinie 7-ej wieczorem zo-
stanie otwarta szkoła polskiego
języka dla wszystkich dzieci, -
które chcą się uczyć polskiego ję-
zyka, .
Rodzice życząc sobie, ażeby ich

dzieci zdobyły to, co im będzie
potrzebnem w codziennem życiu,
niech poślą dzieci do szkoły. -
\Wszelkich informacji udziela bez
interesownie ks.,-I Sztuk w pig-

tki i i po-

między 7-8 godz.
 

Niementowaka, uczenica slyn-
ns)Duncań, sama artystka wiel-
kiej miary, rozpoczęła kurs tań-
ców klasycznych, scenicznych,
interpretatywnych w Domu Pol
skim, 211 Fairmount Avenue.
Lekcje odbywają się we wtorki
o godzinie 3-j popołudniu.

wsze czas na rozpoczęcie.
Polskie dziewczątku. tu dla was

się cze-
god, co wam da grację i wdzięk

 

 

Od. babki. Pani Frieda Petersdorf
x West Chicago, IlL, pisze: „Górna
część ciała mego wnuka była całko-
wicie pokrytą wrzodami. Po użyciu
dwóch butelek Dra. Piotra Gomorn
wrzody znikły zupełnie", Jeszcze Je-
den dowód zalet tego wspaniałego,
starego lekarstwa ziołowego. Apteka«
rze nie mogą go sprzedawać. Jest ono
dostawianem bezpośrednio przez Dr.
Peter Fahrney & Sons Co., 2601 Wa-
shington Blvd., Chicago, III
 

KALENDARZYK ZABAW.

18 Września, Wieczorek _Wojskowy
Hallerczyków, Domu -Narodo-
wym, 19 St. Marks PL, New York.

29 Września - Roczny Bal Tow. Br.
Pom. Jen. Jórota Pilsudskiego, w
Domu Nar. w New Yorku.

4 Paździornika- Koncert i bal Tow.
Spiewu „Harmonja" w Domu Ne
rodowym, przy # ulicy w Nowym
Yorku.

6 Października - Koncert Tow. Sp.
„Dzwon Zygmunta" w Domu Nato
dowym, 261 Driggs Ave., Brooklyn,

Przedstawienie Tow.

 

  

26 brig
13 Października, 1923 r, - Wieczo.

rek Lit Kobiet, Oddział 2, w Do.
mu Narodowym, przy St. Marks

 

Place. do sprzedania z samotności
20 Października - Tow. Sp. „Echo" |Dwa duże pokoje I teletnn S86 Manhat

urządza wonder w |tan" 6v" Brodki

Podla --

~

Doświadcne
wu

POTRZEBA

o nie wymagane
prace.

  

MENDOZA FUR DYE WORKS—Wx

ae W 166, Street,
blisko 9 Avenue

zaba do nocnej „|.on
(am

 

  Greenpoint St.. Brooklyn Gam

Interesy do urzędami
(Business Opportunities)

$2nec do sprzedania Tob możnaTysiem przede:
sion { meepynerty ao wyrove. ail Palin Ave., Clifaide, N. J am
CANDY store do amotaotl;, bene,: 84. Sussex. Street;
seid Cig: h. uże
CANDY, Cigar 1 Stationery sklep na

w polskiej dzielnicy.3 (an

 

 

 

  
   DY, cigar 1 stationer orze
dex ż polskiej, daienicy, DOW

do 1300 tygodniowo. Zglośić się do 108Pavonia Ave., Jersey
mnieim  

CANDY Store do x powodinnego interesu. Tesoe. 216 p.nknn
8." Greenpoint
(”<5“ku ! LunchRoom do rprzeda

nie. teres: wyroblon we Rorer:
o 1-6) pogo:

"(w

  

NemHtRent Roe 
koeos

 
Domu Narodowym, prey St. Marks
Plage, o godzinie Se} wecedr.

27 października Tow. Cór Korony Pol
sklej urządza bal maskowy w Domu
Narodowym, 261 Driggs: Ave,, Broo

a, 1923 r., - Sokół Gnta-
, urządza Roczny Bal, w

Domu Narodowym, pa. 1923 St
Marks Place.

4 Listopada - Koncert Tow. Splewu
„Symfonja" w Domu Narodowym,

   

w Brooklynie.
11 listopada r. b. odbędzie się koncert
Tow. Śpiewa „Lutnla" w Labor L-
ceum w Brooklynie.

18 Listopada, .Bal Pol. Nar. Parati!
„Zma ". u Na
fodowym, Driggs Ave., Brooklyn.

   
24 Listopada -Wielka Maskara i bał

. Splewu Mon w Pros.
pect Hall, prey: Prospect Ave. w
Brooklynie.

31 Grudnia - Wieczorek Sylwestro
wy Tow śpiewu „Symtonia" w Do
mu Narodowym, (261 Drigg= Av,
w Brooklynie.

1 summ.. 1924 r., - Two Splewu
opina" w Bronx, urządza Cho-

inkę w Domu Narodowym, pn. 705
Courtland Ave.

2'Lutego, 1924 r., - Maskarada To-
warzystwa -„Chopina" w Ebling's
Casino.

 

CANDY, Ciaar 1 Statlonery fideo.
„pieć stóp długości, caynez

c 6 dode: kaelnicy.
Cann: 3860, Zgłoszenia

(oo

 

«01 15
CHROMATYCZNA Harmonia:Waresan

tonowa do spre ZaleTuber Tack SB W.ith sum,
4-10 piętro na lewo. j
GROSERNIA, delikateron | candy store
do Interes dobrze wycobio-

ny. obrót tygodniowy od 8200 do 3400;
z Mute pokoje koło pklepu, zest. t.

in cons. 51200; 47 Pattornon
Newark, N. 1. > Gite)

   

nin a powod asd... Catery pobole
gout Bt neue ee m Rent

, Greenpoint- Broo Gin
 
GROSERNIA 1 Dellkatessen do sorreda>
nia w polio} dxiehntor mpreplony th-

259 Grand St. Jersey
(to

nnosmau | dosprzeda
ira s

 

nia, tir Fifth Ave, rog Sird BU, to
aso

a A 1 biczernia do sprzeda:

 

, nie z powodu śmierci męta. 635 'Third
1 fok i olier, South Brookisn. Um)
Korzystaicie z oxazii

a) stary
w polskiej dzielnicy

Cone pardto pravitepne. Zgloszenia. do
199 Third Avenue, Brookly

+ aso

Realności do Sprzedania . ;
(Real Estate for Sale)

GAWLINSKI & CO.

polecają następujące Lanie domy
w Naw Yorku i Brooklynie.

2-tamilijny, drewntany, na połnej lo-
cie, 11 pokoi, ulepszenia. _Cena
5,500, wpłaty $1,000.

drewotany „Cormer'11
pokoi, ulepszenia. Cena $10,200,
wpłaty wedle umowy.

+familijny 1 dwa. sztory, murowany,
saloon.mm$1,238. Cena $13,600,
WP atyumuuny," arowntany, po 4 pokol i
wanna dla rodziny. Rent $1,500.
Cena wpłaty $4000.

murowany, gorące w
ulepszenia, po 6. polo! 1 wanna dla
rodziny,po pokoi. Cena $23,000,
wpłaty od $6,000 do 37,000.

&łamilijny, murowany, 5 poko! wan«
na dla rodziny, gorące woda: Lo
25 x 100, Rent 52,850. Cena $15,400
wpłaty 34500.

$amllilny, murowany, dwa
wszelkie ulepszenia, 5 pokol thar

Rent $4200. Cous $25000,
wiaty $5.5

s.nmnuny muraw-ny, na East Side.
4 pokoje dla rodziny .Cona

wpłaty: 32000.
10familijny, murowany, po 4 pokoje

dla rodziny, dom czysto utrzyma»
- ,Lota #5 x 103, elektryka. Ce.

a 518,00, wpłaty 34,00
Xmuuu-zy murowany. meiopmm.

Lota 25 z 110. |Cena $17,000,
whiaty 44ośda 35,000.

GAWLINSEI & CO.
POLSKIE BIURO REALNOSCIOWE

Biuro w New Yorku: "
426 EAST 16 STREET --
Biuro w Greenpolnt: i

11 DIAMOND 51‘an

+r..-muuu”:gałypodwójny netem ra,
 i SHS Core mom

I‘Olaall IIIIll
% murowa

lo eu&amii
ok wedtug w z 

zany krak | dom, .murowaoy
basement, 2, wanny 1 3 usteprHARE chan Tie, w bards dobre)

grewhiany .dom, 21. polrok
Tow d x 100 mo.é-tamiliiny 1 2.mummy'drewntany dom,

« w dobrym porządku.TT Wik
wm-
LINKE & BRACHOCKI

Biuro Realnościowe

i Notarjalne

  

zaju

Wysyłka pieniędzy

1070 Manhattan Ave.

Brooklyn, N. Y.
Blisko Eagle Street.
 

M wee thon frden ma:
powodu nadmiaru
Ave. wulhmnuuusn.

 

 
NortD08 Ream

SMACK WWW“osnRo
lean
ARKI

 

  

  

  

    

Przes hatsom
świętami opust

25 ent

"ASIA

Franciszek

ic
310 EAST 72 or.
New von,

on
Ahinianger: saso

wunz4 pok! nnP
zamieszkać, 130 N. Fleat St., Hrookirn
„a, lim
MERLE tania do: rorzedan
m mine
Fasle

z czterech
ym. sieni totna_ za-

, zgjostenia do: st ładne, 1%
v

 

Lam
+ {ath age fo

.Hiew, A
maaf: MERA T parton re

A. od Tor) do 9-05 wieczór; K. wolenta;
(s

MPBLKĘz tradch poro! dommm. a
wodu du do kraju, można za-

 

 

pk tooNew Tork,
Eilepiętro out, Room " (il

ay wrzenie renanl
niema opozycji: Azórie wyrobiony "i

teren. -Koszaika, 389 Hoyt. st.
im.

 

SPOLKA w plekarni do w
wodu „wylęgu, do, tera

198 p. mnd st,

na «prze
- dobre miejsc jw

garki, "Salo?" T RR
co.„Nowy świat".

znomu].
(266) 

  

Ta naj
mexrcm «Hep, do sorzedants. do:

shod, odtio do,460 wiv
 

Nadzwyczajna Wyprzedaż
W celu ułatwienia przedsięwzię

tej przeprowadzki, chcemy zmniej
szyć nasze ogromne zapasy Pol
skich książek rozmaltej treści oraz
Brzytow, Nożyczek, Maszynek do
golenia, Maszynek do strzyżenia
włosów, Pasów balbierskich, HA!
monji 1 wiele Innych artykuł
Dlatego przez pewien czas wllylk
ko będziemy sprzedawać po baje
cznie niskich cenach, Przyjdźcie, a
Prz-koncu się,

fiTUNA.
422 E. 9St., New York City

 

  

 

Automobile na Licytacji
Wszystkie. wyroby | modele

u kierzent każ-

 

 

SROWR'S: 2a AverVW:
   Automobile zawsze ha wystawie 

 

Szkoły

nakta ire
nne. 12 1" Pdm Thi'k bar

(ts

DZIESIECIOAKROWA FARMA
dla hodowii kur 1 droblargu, # reecake
ptzmges 1 Insem, blisko miasta 1 stacji,
także szkoły 1 polskiego kościola White»
house, N. 3., jedna z 1 naje
piękniejszych okotio farmerskich o New
Yorku. .Cent $1,800, wpiaty 1200, reesta
310 miesięcznie, Przyjedź każdego dain
pomiędzy 10 a 12, lub ple do:

"H. Luksztat
Room 306

106° Liberty NEW YoRK, N. V.

ary, Do8 EDANIA
Farmama aktów ś6 sięrów or-
nej. siei, dolnHpok oinnych bus
vnków, krowy, koń, 180 kur, many:
mm.‘Eu lim sostace,ris.

  

minate on,
tits: tii: gorda hp,Pares
puy it Marks Place
York
FAROA, 6% avrow, bardro dobrze polos
tora. :s milled New None:
mts A

  

  zaraz *
m.1mmTums Toburny-uwmdo want

 

103% St. Mnrlel,(E.thSt? w r 0,
9 września!

R..) be € dral
'o wześci dva. aldepy, muro:

(Real Estate for Sale) waxy Som » soled, Routh
- Brooklna uwl majacy osornię i

Lunch Reo Cen tylko £11,000, gotów»
xl 440 BCpo senzeoANiA w PLAWFIELO

wouiey
grommia. Giok strace guoo-

lini mmrzeczy, wraz z całymi urią-
dzeniem z.
oy w

leprzekia, szytrowy dach, kurntki, o-
c wny. Ceni $4500,

Bo
dom. anns,

Cone 1,500, wpaty $1,600.
DWU dom. na 11pokoj 1 dwie
wa nowocze-

"Tine"rmouW "lo:
ATA

 

  czyk
ato 10Wes „ewa w.

, New Jerse
aż

DOM (i- farfitny: drewniany, w Astoria,

Pia

  

1900
day 1-mię a wieczór do .
165 Avenue A, New York City. (IZe)

 

$5.00 MIESIĘCZNIE $5.00
Maly zadatek ku! dom. Apoholony

erlnc,
RRE Hite"hocam kur,"W.
yokes r Rep Srce

1. Pięć mitut od mate:
i n" mimes a te
kich. tabryke HAMILTON,
kich tabryk. HAMILTON, (38

 

 

 
onpeispo gustów za waw

 
na Inn-phm.. a

Stec, dorp E. St., bronx -,
@ w

Praca dla Kobiet
(Help wanted Female)

waantes Ast
 

„waw

«.BAMBINO»
Targ. w U. 8.Pak.08, 7

1 jn„n.eul.-9x. Jego mpm
  

Tuk!mtbBambmu- chub ou
downe „muzy w. usunięciu
kurczy i zatwardzenie.
szym przyjacielem dziecka!

Dzieci lubieją to!

thwnpuknhlnbmm'vpmctxhhontomm.

F. AP.mamuta
104-114 ło.«I St.

 

Jost mlap-

   

  

kolek,

Pro-zgodnej!

N. Y.
  

"Wwdu ogtine} demowel robot
Aronce C can

DZIEWCZĄT potrzeba do wyuczenia
sto .. banding" na. tollet paper. Zna.

komita szansa dla odpowiednich ro-
bnlulc Wallnhnuł Paper Specialities

h St, Bush Terminal,
130

 

 

iy.

Praca dla Mężczyzn
(Help wanted: Mate)

 

 

POSZUKUJE się saoine
do Nerwnonednel rml-kiel

znać na wszelkiem
to

 

io Do-
u Narodowego, 19-43 St. Marka Place

Gim)

PRESSNIEN Aoświedononych na rekor»
.dash do fonogratów lub metcaren do

in smetore a

 

t
Aden, "Camep Ogos Tadh
B.,. Jerver CII-1N. w , (Hm 

 

 

«.
Proctor sum wiaale

Village, Long Island, N, V.
Tekin: fits"

(rhea
CHTERO-pletrowy murowany

 

tz
180 Harrison Ave, Brockim, R. 1

(uo
FABMA 25 kier, dwie mile do, miasta,

sklepowpolskiego
tarma :(polek)
rydaa,. kartoflami
m lns

 

12106. kote|
Avenue A, New York, (No. $), 3 pletro

PARMA 200 wirów, 200 akrów ornego
O

zeka, jesioro dom o 1 poko

 
   
   

Tinth Poner, 10 krów ko
kur 8 dwrld, potrzebni: mszy
Sathe! Aile, Tale alk bo
miesie Cena" 14000, u
PARMA 30 akrów las. pad. jezioro, nowy

łom, 6 nowych budynków. 3 krowy,
wolg won I Peat, sories
automobil, 1 mile do Cenę 12505,

1,000, 8. Pokutny, 49 Bast
-- (a)

Auklewics, 117 Fifth
v. are

  

     

ronu-wg
far

20

Rarm
wiecej wŁ
opjak rent» sier

ke pray zak y
5 1 + pokojech 1 pięcrzychu, pl
całym domom koeretowpnej
urządzenie w domach a

 

   
  

 

progs
to

onle i w niedziele, 18

% nnzmclu
Liberty ork City,

ww wlucwx-xfm „aS
wprzedaiem w & miesiącech  tutej 89
miejse naszym ludziom i każdy x nich

wolony:

Poszukiwania
(Information Wamed)

tick Whore
mutch red s Yuk. (CMe

cxak, B19 - t8th St, Brooklyn
ALEKSANDRA Stan
So. e gt Cal

woke brate A
iarkow

 

  

     

PAWEL Bednarki poru
i WindystaweKanu

nislhae} "tom
se wala

patwieię, w y
€~'wmlewpmwOnvc!!„wa:

 

(C:
JULIA |Wychocka .(P; Belk
Hrublermohine, ho. t mamu-:'-wa. poszuk w nader ważnej sprawiąTite bekam 7 on

no zamieszkujęProbardzo t
roote Piwdzi~ni
  

Pokoje d jęcia ~
sdo wygriecie ">

POKÓJ frontowy do "W' Ein”
pls wieczorem od 6. i. - m

whit zniekkd *+ Roly
    
  


